
Ukazuje sit; od 16 lutego 1945

W odpowiedzi na list E. Gierka i P. JaroszewiczaPlenum WRZZ z udziałem W. Kruczka

Zwiększona produkcja na rynekProgram partii
i dla innych zakładówprogramem wszystkich związkowców

i
W dalszym ciągu napływaj ą meldunki od załóg zakła­

dów pracy, które odpowiadając na list l sekretarza KC 
Edwarda Gierka i prezesa Rady Ministrów Piotra Jarosze­
wicza podejmują zobowiązania produkcyjne.

sport

Na zdjęciu - zasłużony mistrz
sportu, zawodnik poznańskiego 
Grunwaldu - Władysław Stecyk. 

Fot. — T. Koebsch

Zapaśnicy USA 
pokonani w „Arenie"
Od 1959 roku datują się polsko- 

amerykańskie kontakty zapaśni- 
k<>w w stylu wolnym. Bilans tych 
spotkań, korzystny dla Polaków, 
poprawił się jeszcze bardziej po 
dwóch meczach rozegranych w 
piątek 1 sobotę w Łodzi i Pozna­
niu, wygranych przez naszych za 
wodników 7:3 i 8:2.

Dziesiątkę zapaśników USA, któ 
ra przybyła do Polski po długim 
i niezwykle ciężkim turnieju w 
Tbilisi określano jako drużynę 
amerykańskich nadziei na Igrzy­
ska Olimpijskie w Montrealu. Nasi 
zawodnicy pokonali ich efekto-

Dokończenie na str. 6

Brązowy medal 
polskich biathlonistów
Ostatnia konkurencja biathlono 

wych Mistrzostw Świata — sztafe 
ta 4X7,5 km przyniosła naszym re 
prezentantom brązowy medal. Ze­
spół Polski biegł w składzie: Jan 
Szpunar, Andrzej Rapacz, Ludwik 
Zięba i Wojciech Truchan. Wy­
grała sztrfeta Finlandii przed dru­
żyną ZSRR.

Dokończenie na str. 6

Przed MŚ w Szwajcarii
Kolarskie nadzieje 

w Strzeszynku
Od 4 lutego, 48 młodych kola­

rzy, przygotowujących się do 
pierwszych mistrzostw świata ju­
niorów w Szwajcarii, przebywa w 
Strzeszynku, gdzie pod okiem tre 
nora kadry juniorów Edwardę 
Olejniczaka pilnie trenują przed

•rwcowym występem w Lucer-

Poznań, poniedziałek 17 lutego 1975 
Nr 40 (9624)

Wyd. AB Cena 50 gr
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Wśród 
pekują 
znaleźli 
klubów

szkoleniowców, 
się młodymi

którzy o- 
kolarz.ami.

się trenerzy poznańskich
Lecha i Stomila — Kazi­

mierz Marchewka i Ryszard Pa­
wlak. W przygotowaniach prym 
wiodą młodzi kolarze z Lecha
Stomila, Dolmelu Wrocław, Gry­
fa Szczecin.

Zajęcia obejmują przede wszy­
stkim jazdy na szosie, treningi 
specjalistyczne na cykloergome- 
trze, treningi w siłowni na Mal­
cie oraz zabawy w terenie. „Za­
bawą” taki trening jest tylko z 
nazwy. Uczy on bowiem zoriento 
wania w peletonie, refleksu na 
szosie, wyrabia spryt i odwagę. 
Cykloergometr pomaga przy spec 
jalistycznym treningu w kontroli
wytrzymałości i
wania organizmu

W Strzeszynku 
dzież przebywać

stopnia przygoto 
do sezonu.
kolarska mło- 

będzie do 18 lu-
tego, następnie, po przełajowych 
mistrzostwach Polski, zgrupowa­
nie kadry odbędzie się w Zakopa 
nem, gdzie wyłoniona zostanie 
12-osobowa ekipa na wyścigi w 
Austrii i NED. W czerwcu cze­
kają młodych kolarzy zawody 
Przyjaźni w Lipsku, od 22 do 23 
MS w Szwajcarii.

Miejmy .nadzieję, iż wśród repre 
zentantów Polski nie zabraknie 
kolarzy z Poznania, tym bardziej
że 
tą

o miejscu w kadrze zadecydu- 
przede wszystkim umiejętności 

należyte przygotowanie, (a-sk)

I LIGA KOSZYKAREK

Olimpia Poznań — AZS Warszawa 
67:65 (32:38). 65:64 (35:36)

Lech Poznań — AZS Poznań 
55:72 (31:38), 48:70, (20:30)

I LIGA KOSZYKARZY

Wisła Kraków — Lech Poznań

Resovia — Lech
111:100 (48:48) 

95:84 (43:38)

W sali Domu Kultury Zakładów H. Cegielski odbyło się 
w minioną sobotę plenum Wojewódzkiej Rady Związków 
Zawodowych, na którym omówiono dorobek związkowców 
w 30-leciu Polski Ludowej oraz wytyczono zadania dla wiel 
kopolskiej organizacji związkowej na rok bieżący. Na obra­
dy przybyli; członek Biura Politycznego KC, przewodniczący 
CRZZ — Władysław Kruczek i I sekretarz Komitetu Woje­
wódzkiego PZPR w Poznaniu Jerzy Zasada.
Zadania stojące przed zwią 

zkowcami miasta j wojewódz 
twa poznańskiego przedstawił 
przewodniczący WRZZ Cze­
sław Kończal. Nawiązując do 
odbytej przed kilku dniami 
Wojewódzkiej Konferencji 
Sprawozdawczo - Wyborczej 
PZPR podkreślił on, iż przyjęty 
na niej program działania jest 
orogramem wszystkich związ­
kowców Wielkopolski. Jego

Wizyta delegacji 
KC PZPR w Iraku

15 bm. na zaproszenie Socja­
listycznej Partii Odrodzenia 
Arabskiego (BAAS) przybyła 
do Bagdadu delegacja Komite 
tu Centralnego Polskiej Zjed­
noczonej Partii Robotniczej z- 
zastępcą członka Biura Poli­
tycznego KC Józefem Kępą. 
Na lotnisku delegację powita­
li przedstawiciele kierownic­
twa narodowego i regionalne­
go partii BAAS z Zayidem 
Haydarem na czele.

Wizyta delegacji KC PZPR 
mieści się w ramach kontak­
tów międzypartyjnych, zapo­
czątkowanych pobytem delega 
cji partii BASS w Polsce w le 
cie 1973 r.

W toku obecnej wizyty do­
konana zostanie wymiana po­
glądów i informacji o spra­
wach interesujących obie par­
tie oraz o zagadnieniach doty­
czących dalszego zacieśniania 
kontaktów i współpracy mię­
dzy PZPR a partią BAAS.

realizacja przyśpieszy rozwój 
regionu i, zintensyfikuje go­
spodarkę, co stanowić ma pod 
stwę dalszej poprawy warun­
ków socjalno-bytowych załóg 
pracowniczych i całego społe­
czeństwa. Głównym zadaniem 
każdej rady zakładowej, każ­
dego związkowca jest aktyw­
ne działanie na rzecz realiza­
cji tego ambitnego programu . 
niosącego ze sobą .korzyści dla 
gospodarki narodowej i wszys 
tkich ludzi pracy.

Przechodząc do kierunków 
pracy mówca zwrócił m. iin. 
uwagę na konieczność dosko­
nalenia form i treści narad 
wytwórczych. Należy nadać im 
większą rangę w pracy zakła­
dów, jako najbardziej maso­
wej i bezpośredniej formy 
udziału załóg w zarządzaniu. 
Należy też upowszechniać ruch 
współzawodnictwa pracy we 
wszystkich jego formach wpro 
wadzając i 'tutaj ulepszenia 
stosownie do warunków i po-

30-lecie „Głosu"

trzeb poszczególnych zakła­
dów. Podobnie ma się rzecz z 
ruchem racjonalizacji i wyna­
lazczości z tym, że w większym 
stopniu należy tutaj uwzglę­
dnić problematykę bezpieczeń

Znana ze społecznego zaan­
gażowania załoga Pieszew- 
skiej Fabryki Aparatury

Z pobytu w Fabryce Silników i 
Obrabiarek HCP.

Fot. — s. Wiktor Przedstawiciele
stwa pracy i mechanizowania 
prac uciążliwych. Mówca za­
akcentował też potrzebę akty

Dokończenie na str 2

Greków cypryjskich 
udali si; do ONZ

Odznaczenia i wyróżnienia 
dla zasłużonych pracowników

Z okazji 30-lecia istnienia „Głosu Wielkopolskiego”, 
były się w sobotę okolicznościowe spotkania.
Na spotkanie, które odbyło 

się w poznańskim domu pra­
sy przybyli: sekretarz Ko-

redakcji zagranicznych z 
rymd „Głos” utrzymuje

od-

kltó- 
dłu-

miteto Wojewódzkiego
w Poznaniu 
Gawroński,

PZPR 
Bogdan

przedstawiciel
Wydziału Propagandy, Pra-

golethie kontakty: ,,Dnev- 
nika” z Nowego Sadu, „Pe- 
toefi Nepe” z Kecskemet i 
„Wochenposit” z Berlina-

Przybyłych powitał
tor naczelny 
polskiego” 
rzycki.

, Głosu
redak- 

Wielko-
Wiesław Po-

Uczestnicy spotkania prze­
kazali pracownikom redakcji 
serdeczne gratulacje i życze­
nia, przypominając wiele wy­
darzeń związanych z historią 
dziennika.

— „Głos Wielkopolski” ro­
dził się w bitewnych odgło­
sach — powiedział m. in. se-

Dokończenie na str. 4

Delegacja władz cypryj­
skich, w skład której wchodzą 
przewodniczący Izby Reprezen 
tantów, Glafkos Kler id is, wi­
ceprzewodniczący Izby, Tassos 
Papadopulos i minister spraw 
zagranicznych Joannis Christo 
fides opuściła wczoraj Ateny 
udając się do Nowego Jorku. 
Z Aten donoszą, że delegacja 
zamierza odbyć wstępne kon­
sultacje z członkami Rady Bez 
pieczeństwa ONZ, po których 
wystąpi z projektem rezolucji 
dotyczącej jednostronnego po 
wołania przez Turków cypryj­
skich autonomicznej admini­
stracji w północnej części wy­
spy.

Przewodniczący delegacji, 
Glafkos Kleridis upoważniony 
został przez rządy w Atenach 
i Nikozji do domagania się od 
Rady Bezpieczeństwa podjęcia 
„praktycznych środków” dla 
■wprowadzenia w życie poprzed 
nich rezolucji Organizacji Na­
rodów Zjednoczonych w spra­
wie Cypru. (PAP)

Przemysłu Spożywczego „Spo- 
masz” była ró-wnież adresa­
tem jednego z listów. Produ­
kowane tutaj urządzenia, słu­
żące w przemyśle spożywczym, 
są szczególnie poszukiwane, 
zarówno w kraju, jak i za gra 
nicą. Wychodząc naprzeciw po 
brzebom, załoga pleszewskiego 
„Spomaszu” systematycznie 
od lat przekracza swoje zada 
nia. Dodatkowa produkcja’ w 
czterech latach bieżącej pię­
ciolatki wyniosła tutaj 26,5 mi 
liona złotych. -

Zwiększenie produkcji jest 
również odpowiedzią na otrzy 
many w styczniu list. W szcze 
gółach wygląda to następują­
co: załoga wykona dodatkowo 
poza planem urządzenia dla
kompleksu 
wartości 1,4 
starczy też

żywnościowego 
min złotych, do­
do d^tkowo na

eksport urządzenia wartości 
ck. 1,1 min zł. W liście skie- 
rowanym do załogi była mo­
wa m. in. o tym, aby w mia­
rę możliwości wykonać jak
n auwcześniej urzadzenć a do
powstającej w Gdańsku w 
trybie priorytetowym fabryki 
białka z organizmów mor­
skich. Odpowiedź „Spomaszu” 
brzmi — wykonamy do 30 VI 
1975 r- Ponadto załoga pJe- 
szewskiego „Spomaszu” posta 
nowiła zaoszczędzić surowce 
wartości 1 243 000 zł oraz przy 
suieszyć uruchomienie produk 
cji dwóch urządzeń dla prze­
mysłu spożywczego, co przy­
niesie zwiększenie zdolności 
produikcyjnej zakładów — od 
biorców tych urządzeń o 4.5 
miln zł. Zało?a „Spomaszu” zo 
bowiązała się też przepraco­
wać soołecznie na rzecz mia­
sta 8 000 godzin.

Adresatami listo Edwarda 
Gierka i Piotra Jaroszewicza 
były nie tylko zakłady prze­
mysłowe, ale też organizacje 
handlowe. Między innymi ka­
liski oddział WSS „Społem”. 
Odpowiedzią spółdzielców jest 
zobowiązanie się do zwiększe­
nia sprzedaży detalicznej o 10 
min zł, produkcji własnej o 5 
min oraz usług dla ludności
W ośrodkach „Praktyczna
pani” o 100 000 zł. Oprócz te­
go, kaliscy spółdzielcy planu­
ją przeprowadzenie moderni­
zacji lokali handlowych, dzię- 

Dokończenie na str, 2

Stan wyjątkowy 
w Erytrei

Jak wynika z komunikatu, 
ogłoszenego w sobotę przez 
wojskowy rząd Etiopii, w 
Erylrei został wprowadzony 
stan wyjątkowy. Decyzja ta 
— stwierdza komunikat, ma 
na celu zapewnienie porządku 
publicznego i bezpieczeństwa 
w tej prowincji z utwagi na pa 
nującą tam obecnie sytuację. 
Eo tej pory tylko w niektó­
rych rejonach Erytrei o'bowią 
zywał stan wyjątkowy wpro- 
wadzony tam przez władze w 
Addls Abebie na mocy dekre­
tu z 16 grudnia 1970 roku.

Etiopski rząd wojskowy do­
konał w sobotę szeregu no­
minacji na kluczowych stano­
wiskach w Erytrei. (PAP)

Zasłużeni pracownicy „Głosu 
Wielkopolskiego” otrzymali od­
znaczenia państwowe. Wręczał 
je przewodniczący Rady Narodo­
wej Poznania, sekretarz KW PZPR 
— Alfred Kowalski. Na zdjęciu: 

moment dekoracji.
lot. — E. Kitzmann

sy i Wydawnictw KC PZPR 
— Andrzej Jendrych, I wice­
prezes RSW „Prasa — Książ-
ka — R"ch Wiesław Bek,
sekretarz generalny Zarządu 
Głównego Stowarzyszenia 
Dziennikarzy Polskich — Zbig 
niew Tempekd, przedstawicie­
le organizacji społecznych, 
związków zawodowych, Wiel­
kopolskiego Towarzystwa Kul 
torałnego oraz środowisk 
twórczych, byli redaktorzy na 
czelni „Głosu Wielkopolskie­
go”. redaktorzy naczelni gazet 
rad':a i telewizji z Poznania i 
kraju, przedstawiciele części

Inauguracja Panoramy Opolskiej
Galowy koncert w cali Operetki 

Warszawskiej oraz wystawy: „Tra 
dycje kultury narodowej i walk 
narodowo-wyzwoleńczych’’ w Mu­
zeum I.enina i prac Jana Cybisa 
w Muzeum Narodowym zainaugu­
rują , dzisiaj w stolicy kolejną pa­
noramę 30-lecia pn. „Opolszczyzna 
— Warszawie”. Prezentacja opol­
skiej kultury ukaże zarówno jej 
związki z tradycją walk o utrzy­
manie polskości tych ziem, jak i 
wkład do dorobku kultury ogólno­
narodowej. ,

Rozmowy USA - RFN
Amerykański sekretarz stanu H.

się do Genewy. Spotka się on tam 
z sekretarzem stanu USA H. Kis- 
singerem. Minister spraw zagra­
nicznych ZSRR i sekretarz stanu 
USA dokonają wymiany noglądów 
na tematy interesujące obie stro­
ny.

Obrady w Caracas
Dzisiaj w stolicy Wenezueli — 

Caracas, rozpoczynają się obrady 
łzw. parlamentu Ameryki Łaciń­
skiej. Wezmą w nich udział parła 
mentarzyści z jedenastu krajów

dlowej między Ameryką Łaciń­
ską a Stanami Zjednoczonymi.

Norweski minister w Egipcie
W sobotę wieczorem przybył z 

2-dniową wizytą do Kairu mini­
ster finansów Norwegii. P. Kleppe.
Wkrótce 
przyjęty 
cl-Aziza

po przybyciu został on 
przez premiera Egiptu, A. 
Higaziego.

Skarga Islandii

Kissinger zachodnioniemiecki
minister spraw zagranicznych, H. 
D. Genscher przeprowadzili wczo­
raj na zamku Gymnich koło Bonn 
rozmowy na temat sytuacji w ba­
senie Morza Śródziemnego, próbie 
mu cypryjskiego, sytuacji na Bli­
skim Wschodzie oraz wymienili po 
glad na temat konferencji Bezpie­
czeństwa i Współpracy w Europie. 
Po zakończeniu półtoragodzin­
nych rozmów obaj ministrowie na 
krótkim spotkaniu z dziennikarza-
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części świata. Na 3-dniowcj se- 
mają być przedyskutowane m. 
zagadnienia międzynarodowej

mi podkreślili, że 
stron na omawiane 
identyczne.

poglądy 
kwestie

obu
są

A. Gromyko w Genewie
Wczoraj minister spraw zagra­

nicznych ZSRR A. Gromyko udał

wymiany technologii, rozwoju 
oświaty, budownictwa, a także 
sprawy integracji politycznej kra­
jów regionu. Inauguracyjne prze­
mówienie wygłosi prezydent We­
nezueli. C. A. Perez. W kołach 
uczestników konferencji latyno­
amerykańskiego parlamentu ocze­
kuje się, że przedmiotem obrad 
stanie się także problem niespra­
wiedliwych zasad wymiany han-

Islandia wniosła do władz orga­
nizacji GATT skargę na RFN, za­
rzucając władzom Republiki Fede­
ralnej naruszanie konwencji GATT 
przez zamknięcie swych portów 
dla trawlerów islandzkich i odmo 
mę przyjmowania islandzkich ryb. 
..Wojna dorszowa” między Islan­
dią i Republiką Federalną Niemiec 
poważnie się zaostrzyła w listopa 
dzie ubiegłego roku po incydencie 
u brzegów Islandii, kiedy to okręt 
patrolowy Islandii aresztował 
trawler zachodnioniemiecki, doko 
nujący połowów wewnątrz 50-mi- 
lowej strefy wód islandzkich. —- 
fiskował sieci i ukarał kapitana 
tra wlera wysoką grzywną.

Katastrofa autobusowa
45 osób zostało rannych w wyni­

ku katastrofy autobusowej jaka 
wydarzyła się wczoraj rano w 
Redhill — 30 km na południe od 
Londynu. Autobus wypełniony je a 
sażerami spad! z nasypu mostu na 
brzeg rzeki.



Rząd RFN oskarżony 
o popieranie apartheidu w RPA

W sobotę zakończył swe iwa ce z udziałem 450 uczestników, 
w tym licznych przedstawicieli południowoafrykańskich ru­
chów wyzwoleńczych oraz dyplomatów państw afrykańskich, 
„Trybunał Antyapartheidowski”. Rzecznik ruchu o tej samej 
nazwie oskarżył na zorganizowanej w Bonn konferencji pra­
sowej rząd RFN, iż mimo składanych od czasu do czasu o- 
świadczeń, popiera rasistowską politykę rządu RPA.
Trybunał, który powołany zo 

stał z inicjatywy ruchu anty- 
a p a r t heióO'w s-ki ego ant y imipe - 
rialistycznego komitetu soli­
darności, w których to organi­
zacjach uczestniczą przedstawi 
ciele lewicowych organizacji 
młodzieżowych z RFN — Nie 
mieckiej Unii „Pokój”, DKP, 
młodzi liberałowie oraz działa 
cze kościelni, zarzucił rządowi 
RFN popieranie zachodnionie- 
mieckich inwestycji w Repu­
blice Południowej Afryki przy 
pomocy subwencji pochodzą­
cych ze Skarbu Państwa, do­
stawy sprzętu wojskowego, w 
tym samolotów transporto­
wych „Transall”, śmigłowców, 
rakiet przeciwpancernych i o- 
krętów wojennych.

Rzecznik komitetu solidarno 
ści, prof. Erich Wulff, oskar- 
żył rząd Voerstera o stosowa­
nie wobec 15-miliono'wej rze­
szy murzyńskiej ludności RPA

Fińska „Watwgate"
Policja w Helsinkach została za 

alarmowana wypadkiem włamania 
do lokalu władz naczelnych Fiń­
skiej Partii Socjaldemokratycznej 
i wykradzeniem szeregu dokumen 
tów. Włamania dokonano do gabi­
netów przewodniczącego partii, Ra 
faela Paasio oraz premiera Kalevi 
Sorsy, który jest równocześnie se­
kretarzem generalnym partii. Wła 
manie miało charakter czysto po­
lityczny, albowiem włamywacze 
nie zabrali żadnych cenniejszych 
przedmiotów i jedynie interesowa 
ły ich dokumenty przechowywa­
ne w szafach i szufladach biurek.

Władze śledcze mają utrudnione 
zadanie z wykryciem sprawców, 
howiem sprzątaczka, która po 
dwóch dniach świątecznych przy­
szła w poniedziałek do sprzątania 
lokalu partii, widząc porozrzucane 
na podłodze papiery pozbierała je 
S ułożyła na stole, a następnie wy 
pastowała podłogę i wytarła ku­
rze, usuwając tym samym ewen­
tualne odciski palców, nie zdając 
sobie sprawy, że do lokalu doko­
nano włamania. (PAP)

Program partii
Dokończenie ze str. 1

ornego działania na rzecz po- 
szu/kiwania rezerw produkcyj­
nych, podejmowania zobowią­
zań produkcyjnych, których 
realizacja zwiększy dorobek 
Wielkopolski w roku VII Zja 
zdu partii.

Po dyskusji której głównym 
motywem było doskonalenie 
pracy związkowej, zabrał głos 
Władysław Kruczek. Mówca 
zwrócił uwagę na zmiany, ja­
kie się dokonały w naszym 
województwie. Są one dowod 
nym potwierdzeniem rozwoje 
wych tendencji naszego socja 
lis tyczn ego kraju.

Przed 30 laty głównym pro­
blemem była sprawa wypro­
wadzenia Polski z zacofania — 
mówił W. Kruczek. Dziś na­
leżymy do państw liczących 
się w świecie pod względem 
potencjału gospodarczego. Ma 
w tym swój poważny udział 
również załoga HOP. Na tym 
jednak nie chcemy poprzestać. 
Następna 5-latka będzie zno- 
twi inna; o jeszcze ambitniej­
szych zadaniach, nowocześniej 
sza techniką wytwarzania, 
zwiększonymi kwalifikacjami 
wytwórców.

Władysław Kruczek omówił 
następnie sytuację w rolnic­
twie podkreślając tutaj przo-

Zachmurzenie małe na południu 
kraju początkowo umiarkowane i 
miejscami możliwość przechodzą­
cych opadów śniegu. Temperatura 
maksymalna od minus 6 stopni do 
minus 3. Wiatry słabe i umiarko­
wane z kierunków północnych.

najpotworniejszych metod ter 
roru policyjnego, włącznie z 
masowymi aresztowaniami i 
torturami. Na ręce uczestni­
ków prac trybunałów napły­
nęły depesze z krajów afrykań 
skich. Jedna z nich, wysłana 
przez przewodniczącego spec­
jalnej Komisji ONŻ d.s. Apart 
heidu, Edwina Ogebe Ogbu (Ni 
geria) witając rezultaty prac 
trybunału wzywa do poinfor­
mowania światowej opinii pu 
blicznej o zbrodniach południo 
woafrykańskich rasistów prze 
ciwko zdecydowanej większości 
mieszkańców tego kraju. Bę­
dzie to wyrazem wielkiego po 
parcia dla starań ONZ zniszczę 
nia svstemu apartheidu. (PAP)

Dziś w Poznaniu

Obrady inżynierów
i techników budownictwa

W „Domu Technika” odbędzie się dziś (17 bm.) po południu 
walne zgromadzenie delegatów poznańskiego Oddziału Pol­
skiego Związku Inżynierów i Techników Budownictwa 
(PZITB). Zgromadzenie to oce ni 3-letnią działalność kół, ko­
misji problemowych i Zarządu Oddziału, wytyczy główne 
kierunki działania na kolejną, 3-letnią kadencję oraz wybie- 
rze nowe władze Oddziału.
Poznański Oddział PZITB na 

leży do krajowej czołówki pod 
względem liczby członków i 
aktywności. W minionej kaden 
cji skupił uwagę na pogłębia­
niu i unowocześnianiu wiedzy 
swych członków i sympatyków 
w dziedzinie nowych technik 
budowania oraz działał na 
rzecz podnoszenia kwalifika­
cji zawodowych załóg przedisię 
biorstw budowlanych. Organi­
zował całe serie kursów z za­
kresu nowoczesnych technolo­
gii, geotec hniiki, kosztorysowa­
nia, uprawnień budowlanych, 

dającą rolę Wielkopolski. Poin 
formował o pracach CRZZ i 
jej udziale w światowym, a 
zwłaszcza w europejskim ru­
chu związkowym. A wracając 
do spraw krajowych jeszcze 
raz zaznaczył potrzebę dalszej 
aktywizacji gospodarczej jako 
warunku szybszego rozwiązy­
wania problemów socjalnych.

Uchwałą Prezydium Rady 
Narodowej Poznania Włady­
sław Kruczek odznaczony zo- 
stał Honorową Odznaką Fo­
znania. Uchwałę odczytał z-ca 
przewodniczącego Prezydium 
Rady — Bogdan Tynecki, który 
dokonał aktu wręczenia odzna 
czenia.

Na sobotnim posiedzeniu 
plenum wybrało Janusza Wit 
kowskiego na sekretarza Wo­
jewódzkiej Rady Związków 
Zawodowych.

Przed plenum Władysław 
Kruczek i Jerzy Zasada wraz 
z prezydentem Poznania — 
Stanisławem Cozasiem, wice­
wojewodą poznańskim — Je­
rzym Śliwińskim, członkami 
politycznego i gospodarczego 
kierownictwa Zakładów, zwie 
dz.il i Fabrykę Silników i Obra 
biarek HCP. Tematem ich ro­
zmów z robotnikami były 
przede wszystkim sprawy pro 
dukcji, warunków socjalno-by 
towych oraz organizacyjnych 
ulepszeń na stanowiskach ora 
cy. Następnie w Muzeum Hi­
storii Zakładów odbyło się spot 
kanie z aktywem związko­
wym. Wyróżniający się akty­
wiści otrzymali dyplomy uzna 
ni a i honorowe odznaki Pozna 
nia oraz odznak; „Za Zasługi 
dla Rozwoju Województwa Po 
znańskie-go”. (n)

Rozmach bez precedensu

Pół biliona złotych

na inwestycje w 1975 roku
Pół biliona zł przeznaczamy w 1975 r. na inwestycje w 

gospodarce narodowej. To kwota największa w naszej współ 
czesnej historii. Jest ona przeszło dwukrotnie wyższa niż w 
1970 r. i o 166 mld zł wyższa od sum przewidywanych u- 
przednio na bieżący rok planem 5-letnim. Na Owe 500 mld 
zł składają się przede wszystkim nakłady na dalszą rozbu­
dowę i unowocześnienie przemysłu (blisko 234 mld zł) i ca­
łej sfery produkcji materialnej. Na działy konsumpcji spo­
łecznej, a więc na gospodarkę mieszkaniową i komunalną, 
ochronę zdrowia, naukę i oświatę, kulturę itp. kieruje się aż 
115,5 mld zł.

Racjonalne, celowe i efek­
tywne wykorzystanie tych o- 
gromnych środków należy w 
br. do»problemów kluczowych. 
Przygotowanie odpowiedniego 
frontu robót już od pierwszych 
dni roku, rytmiczne dostawy 
materiałów i sprzętu, wzoro­
wa organizacja i dyscyplina na 
placach budów — oto warunki 
powodzenia w realizacji trud 

stosowania metody PERT na 
budowach itp, nie tylko w Po­
znaniu, lecz także w miastach 
powiatowych.

Istniejący od 12 lat przy Od 
dziale 60 osobowy zespół rze­
czoznawców, cieszący się au­
torytetem, udzielił licznych po 
rad z zakresu budownictwa 
władzom, urzędom i przedsię­
biorstwom.

Prowadzony przez PZITB, 
Klub Techniki i Racjonalizacji 
zainspirował, przyjął, ocenił i 
w licznych przypadkach po­
mógł zastosować na budowach 
ponad 3 000 pomysłów racjo­
nalizatorskich.

Aktywiści PZITB inicjowali 
ruch skracania cykli szeregu 
ważnych inwestycji w Wielko- 
polsce oraz walnie przyczynili 
się do przedterminowej realiza 
cji „fabryki fabryk” w Obor­
nikach, fabryki domów w Su­
chym Lesie oraz wielu innych 
obiektów, które rozsławiły 
Wielkopolskę w całym kraju. 
Brali także udział w opiniowa 
niu rządowego programu roz­
woju budownictwa mieszkanie 
wego do 1990 roku. Obecnie for 
mułu ją propozycje poznańskie 
go środowiska budowlanego do 
przedłożenia na siódmym Kon 
gresie Techników Polskich, któ 
ry odbędzie się we wrześniu 
br. w Krakowie, (pch)

Zwiększona produkcja
Dokończenie ze str. 1 

ki niemu powstanie 8 nowo­
czesnych sklepów. Przyspie­
szą też budowę drugiego do­
mu handlowego, którego po­
wierzchnia wyniesie 3 000 me­
trów oraz pawilonu „wszystko 
dla domu”. Powinno to wpły­
nąć na zwiększenie zysku wy 
pracowanego w tym roku o 
1 min złotych.

Wiele zakładów podejmie 
też zobowiązania dla uczcze­
nia VII Zjazdu partii. Dodat­
kowe prace wartości 20 milio­
nów złotych zobowiązali się 
wykonać załoga Poznańskiego 
Przedsiębiorstwa Robót Drogo 
wych. W ramach tych zobowią 
zań powstaną drogi dojazdo­
we na górnym tarasie Rataj, 
nakładka na ulicy Swierczew 
skiego od lotniska cywilnego 
do drogi dojazdowej E-8, u- 
łbżona zostanie nawierzchnia 
asfaltowa na boisku szkolnym 
Liceum Ogólnokształcącym 
nr 5 oraz wykonane będą ro­
boty drogowe wokół pomnika. 
Świerczewskiego, (k)

nych tegorocznych zamierzeń 
inwestycyjnych.

Łagodny styczeń i luty sprzy 
jają budowniczym. Jak wy­
nika z napływających infor­
macji, docenili oni tę szansę. 
Prace przebiegają na ogół 
sprawnie, dopisują także do­
stawy materiałów i maszyn. 
Rzecz w tym, aby ten dobry 
start stał się podstawą pełne­
go, a nade wszystko termino­
wego wykonywania zadań przy 
każdym obiekcie. Dotyczy to 
zwłaszcza tych, które mają 
być przekazane do eksploata­
cji w najbliższych miesiącach. 
Tegoroczny program kładzie 
bowiem główny nacisk na 
szybkie ukończenie inwestycji 
kontynuowanych — tak, aby 
jak najwcześniej mogły one 
uruchomić potrzebną krajowi 
produkcję. Przypomnijmy, że 
połowa całego przyrostu pro­
dukcji przemysłowej ma być 
w br. uzyskana z tych właśnie 
oddawanych do użytku zakła­
dów. Oto dlaczego w pier­
wszym półroczu br. poważnie 
ograniczono liczbę zadań 
nowo rozpoczynanych. Na pó­
źniejszy okres, względnie na 
1976 r. przesunięto realizację 
projektów inwestycyjnych nie 
dostatecznie jeszcze przygoto­
wanych lub takich, które nie 
zapewniają wykonania prac w 
obowiązujących cyklach. U- 
możliwi to przyspieszenie ro­
bót na innych ważnych dla go 
spodarki budowach.

Taka konstrukcja planu 
sprawi, że wartość majątku 
trwałego w gospodarce uspo­
łecznionej wzrośnie w tym ro 
ku o około 300 mld zł, prze­
kraczając o 60 mld zł założe­
nia 5-latki na br. Łączne na­
tomiast wyniki jdziałalności in 
westycyjnej w latach 1971-75 
spowodują przyrost tego ma­
jątku o ponad 1,6 biliona zł, 
tj. o około ćwierć biliona zło­
tych więcej niż przewidywał 
plan 5-letni. Pozwoli to z kolei 
na zwiększenie zdolności pro­
dukcyjnych o 100 mld zł w 
stosunku do założeń, na odda 
nie do użytku dodatkowo 
41 000 mieszkań itp.

Bardzo istotnym rezultatem 
tego rozmachu inwestycyjne­
go, szczególnie w przemyśle, 
będzie uzyskanie znacznie wyż 
szej produkcji wyrobów ryn­
kowych, w tym zwłaszcza ar­
tykułów rolno-spożywczych,

Sądowy epilog 
napadu na taksówkarza

Przed Sądem Wojewódzkim w 
Bydgoszczy odbyła się rozprawa 
przeciwko 19-letniemu Janowi 
Wiórkowi i 18-letniemu Józefowi 
Wołoszczukowi oskarżanym o 
zbrodniczy napad na taksówka­
rza.

Obaj oskarżeni wynajęli taksów 
kę i po wyjściu z niej na odlud­
nym miejscu, uderzyli taksówka­
rza w głowę przygotowaną u- 
przednio cegłą. Kierowca doznał 
licznych ran.

Obaj oskarżeni skazani zostali 
na kary po 8 lat pozbawienia wol 
ności. (PAP) 

produktów przemysłu lekkie­
go oraz przemysłu maszyno­
wego. Wywrze to duży wpływ 
na zachowanie i umocnienie 
równowagi rynkowej — w wa 
runkach o wiele szybszego niż 
uprzednio przewidywano wzro 
stu dochodów ludności.

I jeszcze jedno: unowocześ 
nienie naszej bazy wytwórczej 
stanie się również mocną pod 
stawą dynamicznego zwiększa 
nia eksportu poszukiwanych 
na świecie wyrobów, co jest 
podstawowym zadaniem na­
szej gospodarki.

Wszystko to zobowiązuje in 
westorów, projektantów i wy 
konawców do pełnego wyko­
rzystywania każdego dnia, 
każdej godziny; do osiągnię­
cia maksymalnych efektów 
rzeczowych w realizacji pro­
gramu inwestycyjnego 1975 r.

PAP

Aresztowania 
w Argentynie

W sobotę policja argentyń­
ska w ramach zakrojonej na 
szeroką skalę akcji antyparty 
zanckiej aresztowała w pro­
wincjach Buenos Aires, Cor- 
doba, Mendoza i Santa Fe 
około 1000 osób. W ramach tej 
operacji policja wprowadziła 
ścisłą kontrolę na drogach 
oraz przeprowadziła rewizję 
w wielu domach w poszuki­
waniu lewackich partyzantów.

Zdaniem miejscowych obser 
watorów ta ostatnia operacja 
policyjna jest ściśle związana 
z podobną operacją, którą prze 
prowadza wojsko w górskich 
rejonach prowincji Tucuman, 
która wymierzona jest prze­
ciwko lewackim partyzantom 
z organizacji Ludowe Wojsko 
Rewolucyjne. (ERP). W ten spo 
sób władze argentyńskie chą 
jednocześnie rozgromić oddzia 
ły partyzanckie działające w 
mieście jak i na wsi.

Na Zamku Królewskim

Budowniczowie i archeolodzy 
nie przeszkadzają sobie nawzajem

Z tegorocznej łagodnej zimy zadowoleni »ą archeologowie. 
Ekipy pracujące w obrębie Zamku Królewskiego w Warsza­
wie prowadzą nieprzerwanie badania, zapoczątkowane latem 
ubiegłego roku. Penetracja tzw. Dziedzińca Wielkiego przy­
niosła wiele cennych odkryć wzbogacających wiedzę o zam­
ku, a tym samym — o najdawniejszym grodzie warszawskim.
Budowniczowie i archeolo­

dzy nie przeszkadzają sobie 
nawzajem. Na dziedzińcu trwa 
ją prace związane z instalowa 
niem przewodów cieplnych i u- 
rządzeń kanalizacyjnych. W o- 
grzewanych wnętrzach gma­
chu rozpoczęto roboty wykoń­
czeniowe: zakłada się tynki, 
podłoża pod posadzki, osadza 
stiuki. W skrzydłach gotyckim 
oraz południowym buduje się 
ściany wewnętrzne, a w piw- 
nicach części saskiej — żelbe­
towy kanał klimatyzacyjny. 
Trwają także prace przy zbro 
jenie i betonowaniu ścian, 
stropów i podłóg w dalszych 
pomieszczeniach technicznych.

W tym czasie zespół archeolo­
gów, idąc tropem budowniczych, 
przebadał południową część nowo 
odkrytej fosy, zasypanej w XIV w. 
Dzięki temu uzyskano dane o za­
gospodarowaniu tego obszaru, za­
nim stanął na nim tzw. dom wiel­
ki — rezydencja średniowiecznego 
zamku. Znaleziono wiele fragmen 
tów wyrobów skórzanych — toreb 
ki na klucze, pochewki do noży, 
pasy — ta także kołczany. Celnym 
odkryciem są drewniane talerze i 
misy z połowy XIV w. W dobrym 
stanie zachowały się buty męskie 
i damskie, robione na wzór obu­
wia noszonego w Anglii za czasów 
Edwarda III, nie ustępujące im mi 
strzostwem sztuki szewskiej. Tu­
taj także odkopano trzy okazałe 
rogi turów.

W rejonie Bramy Senatorskiej

H. Jabłoński 
przyjął Prezydium 
Sądu Najwyższego

W związku z przy goto wami a 
mi do organizowanej z okazji 
30-lecia PRL sesji Sądu Naj­
wyższego, przewodniczący Ra­
dy Państwa Henryk Jabłoń­
ski przyjął 15 bm- w Belwe­
derze Prezydium Sądu Najwyż 
szego.

Pierwszy prezes Sądu Naj­
wyższego Jerzy Bafia przed­
stawił stan przygotowań do 
sesji, która odbędzie się 10 
marca br. Sesja dokona pod­
sumowania dotychczasowych 
doświadczeń i wytyczy zada­
nia na przyszłość.

Członkowie Prezydium. Sądu 
Najwyższego przedstawili waż 
niejsze problemy pracy na­
czelnego organu sądowego.

PAP

Propozycja utworzenia 
Latynoamerykańskiego 

Systemu Gospodarczego
Rządy Wenezueli i Kolum­

bii wystąpiły z propozycją, 
aby utworzyć „Latynoamery­
kański System Gospodarczy” 
w skład którego oprócz in­
nych krajów tego kontynentu 
weszłaby również Kuba. Na­
tomiast Stany Zjednoczone by 
były wykluczone z tej organi­
zacji-

Projekt ten został przedsta­
wiony w sobotę wspólnie 
przez ministrów finansów Ko 
lumbii i Wenezueli, którzy 
podkreślili, iż głównym celem 
tej nowej organizacji byłoby 
zwiększenie autonomii i nie­
zależności kontynentu latyno­
amerykańskiego od USA. No­
wa organizacja byłaby w 
swej strukturze zbliżona do 
Organizacji Państw Amery­
kańskich (OPA) i umożliwia­
łaby analizę oraz szeroką dys 
kusję nad problemami gospo­
darczymi tego regionu świata. 
Obaj ministrowie podkreślili, 
że ostatnia ustawa o handlu 
zagranicznym USA wykazała 
potrzebę utworzenia tej no­
wej kontynentalnej organiza­
cji gospodarczej. (PAP)

natrafili archeolodzy na piec go­
spodarczy z XIV w. Z tegoż wie­
ku są relikty domów drewnianego 
i murowanego, jakie odkryte zo­
stały przy Wieży Grodzkiej. Nie­
co dalej, ze studzienek odprowa­
dzających wodę z rynien, wy doby 
ty został prawdziwy archeologiem 
ny skarb: 19 000 rozmaitych ele­
mentów szklanych i ceramicznych 
z czasów Stanisława Augusta. Jest 
wśród nich 250 pucharków, są bu­
telki, kamionki, fragmenty żyran­
doli, fajki. Wszystkie te znalezi­
ska rekonstruuje się, pieczołowi­
cie składa. Znajdą się one w przy 
szłym muzeum na Zamku Królew 
skim.

A tymczasem, na zapleczu 
budowli zamkowej, w, 80 pra­
cowniach rzemieślników i ar­
tystów, rodzą się, prawdziwe 
cacka sztuki zdobniczej. Do 
1976 r. oddany ma być zwiedza 
jącym pierwszy muzealny ciąg 
w skrzydle gotyckim, południo 
wym i w części skrzydła sas­
kiego. W salach tych powinno 
się znaleźć wszystko, co nie­
gdyś uświetniało zamek, a tak 
że nowe elementy, potwierdza 
jące autentyczność wystroju i 
nastroju historycznych kom­
nat.

Według informacji Biura Od 
budowy Zamku, na oprocento­
wanym koncie krajowym znaj 
duje się 455 min zł. Ńa kon­
cie dewizowym — 555 000 do­
larów. (PAP)
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od czytelników indywidualnych w kraju przyj­

muję urzędy pocztowe i listonosze do dnia 15 
każdego miesiqca poprzedzajqcego okres pre­
numeraty. Instytucje zamawiajq prenumeratę 
w PUPiK RSW „Prasa — Książka - Ruch". A 
Indeks nr 35029/35028 R-?
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Spacer po molo
Usługi na wokandzie

NRD. Spacer po molo w Warne muende ma swoje uroki także zi mq...
Fot. — CAF

„Ta rozkapryszona Nowacka
Spółdzielnia „Rzeźba i Sto 

jarstwo Artystyczne” w 
i-oznaniu tak oceniła

wiedz j na żądanie usunięcia

1-oznaniu
:dną ze swoich klientek — He

^kazała się po zawarciu

usterek zajęła 
(cytat z łiscu 
wackiej):

„Transport

takie stanowisko 
do Heleny No-

fest ich piętnastu. Zjechali 
do Warszawy z Gdańska 
Krakowa, Wrocławia i 

Katowic. Wszyscy są stypen­
dystami Ministerstwa Kultury 
i Sztuki. Są w większości mło­
dzi, nawet bardzo młodzi. Ma­
ją po 18-23 lata. W dniach 
9—17 bm. na estradzie sali 
koncertowej Państwowej Wyż­
szej Szkoły Muzycznej przej­
dą generalną próbę programu 
IX Międzynarodowego Kon­
kursu Pianistycznego im. Fry­
deryka Chopina. Spośród naj­
lepszych jury wyłoni polską 
ekipę. I chociaż to eliminacje 
krajowe, jurorzy stosować bę­
dą nowy regulamin Międzyna­
rodowego Konkursu Chopi­
nowskiego.

Przed IX Konkursem Chopinowskim

Kto zagra

w barwach Polski?

OSTRE PRZYGOTOWANIA

Dla tej młodzieży eliminacje 
ogólnopolskie są tylko kolej­
nym sprawdzianem opanowa­
nia repertuaru chopinowskie­
go, umiejętności wirtuozow­
skich i dojrzałości artystycznej. 
Uczestnictwo w Międzynaro­
dowym Konkursie Chopinow­
skim będzie ich trzecim pu­
blicznym egzaminem pianistycz 
nym na przestrzeni dwu lat. 
Pierwszym, kwalifikującym do 
przygotowywania się do Kon­
kursu Chopinowskiego, był 
Ogólnopolski Konkurs Piani- 
atyczny. Po zakończeniu eli­
minacji członkowie ekipy pol­
skiej będą uczestniczyli w fe­
stiwalach muzycznych, m. in. 
w Dusznikach i Słupsku, będą 
koncertowali w filharmoniach 
całej Polski. Publiczne wystę­
py młodych artystów bacznie 
obserwują ich profesorowie, 
by służyć radą, pomóc rozwik­
łać artystyczne dylematy.

Oto główny zarys przebiegu 
przygotowań ekipy polskiej 
do uczestnictwa IX Konkur­
sie Chopinowskim. W iden­
tyczny sposób przygotowano 
naszą ekipę na ostatni Kon­
kurs, który się odbył w paź­
dzierniku 1970 r. Trwające dwa 
lata przed konkursem szcze­
gólnie intensywne kształtowa­
nie umiejętności młodych pia­
nistycznych kandydatów, da­
ło rezultaty. Janusz Olejni­
czak — laureat VI nagrody — 
dwa dni przed inauguracją 
Konkursu ukończył 18 lat. Zdo
bywca HI nagrody Piotr
Paleczny — jest już uznanym 
pianistą nie tylko w Europie. 
W czasie tego Konkursu odżył 
termin: „Polska Szkoła Piani­
styczna”, który nie oznacza ja­
kiejś maniery interpretacyj­
nej muzyki Chopina, lecz po 
prostu: pianiści zdolni, znako­
micie wykształceni, z dużą in­
tuicją artystyczną i swobodą 
estradową.

estradach świata. Pianiści ci 
są jakoby częścią historii Mię­
dzynarodowego Konkursu Cho­
pinowskiego, który za 2 lata 
legitymować się będzie pół­
wieczem istnienia.

Przypomnijmy, że konkurs 
powstał z inicjatywy sekcji 
chopinowskiej Warszawskiego 
Towarzystwa Muzycznego dla 
szerszego spopularyzowania 
muzyki Chopina, ale głównie 
— celem podniesienia kultury 
pianistycznej w Polsce. Powo­
łało Konkurs Chopinowski War 
szawskie Towarzystwo Muzycz 
ne im. Stanisława Moniuszki. 
Towarzystwo im. Fryderyka 
Chopina powstało 8 lat póź­
niej.

Idtee, dla których realizacji 
powołano Konkurs, święcą 

triumfy. Muzyka Chopina gra 
na jest na całym świiecie, a po 
ziom kształcenia pianistów w 
Polsce tak wysoki, że nasi pia 
niści prowadzą wykłady i kur 
sy interpretacji w wielu zna 
komiitych uczelniach nie tyl­
ko Europy. Uczą w dalekiej Ja 
poniii, USA i Meksyku. Do 
Polski przy jeżdżą, ją młodzi mu 

1 zyjcy, by swej sztuce piani­
stycznej nada£ pełnego blasku.

Konkurs w swoim czasie 
był ewenementem. Istniały sta 
re, z wieloletnią tradycją kon 
kursy muzyczne we Włoszech 
i Anglii, wyłącznie kompozytor 
skie. Chopinowski był pierw­
szym konkursem wykonaw­
czym, i na dodatek poświęco 
nym twórczości jednego kom­
pozytora. Kilka lat później 
powstały inne (w 1933 r. im. 
Bartoka i Liszta na Węgrzech, 
w 1937 Euigene Ysaye’a w 
Brukseli), ale pełny rozkiwit 
tej formy popularyzacji muzy 
ki i współzawodnictwa arty­
stycznego nastąpił po II woj­
nie światowej. Konkurs Cho­
pinowski jest swym założe­
niom wierny i nadal uważany 
jako jeden z najtrudniejszych. 
Inne konkursy — np. Piotra

Konkursach Chopinowskich 
uczestmiczyto 111 Polaków. Jed 
nak triumfatorami byli tylko 
2 razy. I to nie w pełni. Bo­
wiem na IV Konkursie Halina 
Czeimy-Stefańska dzieliła I 
nagrodę z Bellą Dawidowie z. 
W następnym, który odbył się 
w 1955 r. najwyższą nagrodę 
zdobył Adam Haraisiewicz. 
Uznaliśmy go wówczas nieo­
mal za bohatera narodowego.

Zbliżający się IX Międizypa 
rodowy Konkurs Chopinow­
ski wprowadza nowy regula­
min, zawierający liczne zmia­
ny repertuaru dla poszczegól­
nych etapów i nowy IV etap 
rozgrywek — Finał, w czasie 
którego laureaci współzawod­
niczyć będą o kolejność miejsc, 
wykonując jeden z koncer­
tów Chopina. Konkurs trwać 
będzie od 7 do 28 października 
1975 r. Termin zgłoszeń upły­
wa 1 maja br. Jednak już dziś 
można powiedzieć, że zaintere 
sowanie naszym konkursem 
jest większe niż w ubiegłych 
latach.

znamy 
uczestnika 
Konkua-su, 
baum. Jest 
ty Bałzani

już pierwszego 
— mówi dyrektor 
mgr Wiktor Wein- 
nim Włoch Wincen 
z Mediolanu.

Kto następny? Chyba ekipa 
polska. Jej skład poznamy już 
17 bm. w czasie koncertu lau­
reatów Ogólnopolskich Elimi­
nacji do Konkursu Chopinow­
skiego. (PAI)

Cza jk o wskiego Moskwie,

SPOTKANIE POKOLEŃ 
CHOPłNISTÓW

Jury ogólnopolskich elimi­
nacji tworzy lO-osobowe gro­
no znakomitych pedagogów, 
pianistów i teoretyków. Prze­
wodniczący prof. Kazimierz Si­
korski z PWSM w Warszawie. 
Spośród nich aż 7 to laureaci 
bądź uczestnicy kolejnych Mię 
dzynarodowych Konkursów 
Chopinowskich: Olga Ilwicka- 
Dąbrowska, Jan Ekier, Wło­
dzimierz Obidowicz, Józef 
Stempel, Zb:gniew Szymono- 
wicz, Maria Wiłkomirska i Ta­
deusz Żmudziński. Wszyscy są 
wykładowcami w Wyższych 
Szkołach Muzycznych w kra­
ju, często koncertującymi na

Bachowski w Lipsku — pro­
wadzą równoległe konkursy w 
kilku dyscyplinach muzycz­

nych. Być może, iż dlatego tam 
emocje kibiców są mniej ogni 
ste niż wokół Konkursu Chopi 
newskiego, bo rozłożone „na 
głosy”. Laur chopinowski? jest 
pełnym potwiendeeniem indy 
wld-aJności artystycznej — w 
wysokiej cenie!

111 UCZESTNIKÓW

STRONA

Nasz konkurs zaczynał s-ię 
skromnie. Zgłosiło się 26 uczest 
ników z 8 krajów. W drugim 
pobity został rekord zgłoszeń, 
dotąd nie powtórzony. W szran 
ki stanęło 89 pianistów z 18 
krajów. W konkursach prze­
ciętnie bierze udział 70—80 ar 
tystów w wieku do lat 30 (obo 
wiązujące ograniczenie wieku) 
z 28—30 państw.

W ośmiu dotychczasowych

umowy nie tylko rozkapryszo 
ią i wybredną klientką, ale 
wręcz uciążliwą i narzucającą 
jwoją wolę pracownikom (...) 
Spółdzielni”.**

Helena Nowacka — zdaniem 
Spółdzielni — zasłużyła na ta 
.:ą cenzurkę, bo:
„Prezentowała Spółdzielni róż 

ne wzory mebli przedstawione 
w ilustrowanych magazynach 
zagranicznych, sama zmieniała 
i wprowadzała poprawki do 
tych wzorów, osobiście wybie 
rała zagraniczną okleinę orze 
rhową (...), stale kontrolowała 
przebieg robót (...) wydała na- 
ret polecenie przefornirowania 
liektórych elementów meoli”.

No proszę: „Wydała nawet 
polecenie przefornirowania”. 
Przecież to kaprys w stylu 
gwiazdy filmowej!

Oddajmy jednak glos fak- 
;om.

W 1970 roku Helena Nowac 
ka zawarła ze Spółdzielnią 
dwie umowy. W myśl pier­
wszej Spółdzielnia miałą wy­
konać dwie szafy o wymiarach 
umożliwiających wstawienie
do niszy w 
tki. Druga 
wykonania

mieszkaniu klien- 
umowa dotyczyła 
tapczanu, foteli i

stolika.
Helena Nowacka wpłaciła 

zaliczkę (11 000 zł) i czekała. 
Długo. Spółdzielnia przekroczy 
ła bowiem termin realizacji
pierwszej 
a meble 
natomiast 
wcale się

umowy o 110 dni, 
wykonała wadliwie, 

z drugiej umowy 
nie wywiązała.

Przed przystąpieniem do bu­
dowy szaf, pracownik Spół­
dzielni trzykrotnie wymierzał 
niszę w mieszkaniu klientki. 
Jednakże po dostarczeniu jej 
tych mebli okazało się, że nie 
mieszczą się one w miejscu 
przeznaczenia. Przez dwa dni 
pracownicy Spółdzielni dopa­
sowywali szafy i niszę, co po­
legało m. in. na kuciu tynków 
i! wpychaniu na siłę mebli do 
wnęki. Uszkodzone nieco przy 
tej operacji szafv m/ały także 
:nne, „wrodzone” usterki. Pre 
zentowały się przeto kiepsko. 
Biegły sądowy powie później 
lak:

„We wszystkich elementach 
spornych mebli (szaf — przyp. 
red.) można było stwierdzić nie 
doróbki w sensie złego wykoń 
czenia, nie wynikające tylko 
ze zastosowania materiałów 
nieodpowiedniej jakości, lecz 
przede wszystkim z niedokład 
nego wykonania zleconej pra­
cy. Usterki nie ograniczają fun 
kcjonalności mebli, ale mają 
wpływ na obniżenie wyglądu 
estetycznego. Usterki te ob­
niżają wartość meblj w grani- 
nicach 30 procent”.

Biegły doda jeszcze, że część 
spośród ujawnionych wad 
może' być usunięta „wyłącznie 
w zakładzie produkcyjnym”.

Jest to stwierdzenie ważne, 
bowiem Spółdzielnia w od po-

Po wygranych, w imponu­
jącym niemal stylu, me 
czach ze Śląskiem, Kra 

kowem, Warszawą f Łodzią, 
poznańscy piłkarze byli w 1939 
roku stuprocentowymi fawory­
tami międzyckręgowych roz­
grywek o puchar Józefa Ka­
łuży. Niestety, reprezentacja 
naszego miasta nie zdobyła 
tego trofeum. Ponury wrześ­
niowy ranek pogrążył bowiem 
Polskę w mrok długich lat 
niewoli...

Mimo szykan ze strony oku­
panta garstka bez reszty od­
danych sportowi działaczy za­
ryzykowała jednak orgamza- 
cję konspiracyjnych mistrzostw 
piłkarskich, których finał na­
stąpił dopiero w 1945 roku.

Zaledwie kilkanaście dni po 
wyzwoleniu Poznania, w miesz 
kaniu Zdzisława Nowaka przy 
ul. Grunwaldzkiej 25, grono 
byłych działaczy sportu piłkar­
skiego toczyło żarliwą dysku­
sję. Zebrali się celem reakty­
wowania działalności Poznań­
skiego Okręgowego Związku 
Piłki Nożnej, uczczono też pa 
mięć piłkarzy i działaczy, któ­
rzy oddali życie w walce o 
wolność Ojczyzny — Francisz­
ka Sobkowiaka, Bronisława

Tamte dni

mebli z 
naszego 
trzebny 
zarówno

bani
reklamowanych 
m;es>zkama ao

zakładu
i bardzo

jest mepo- 
Kłopotnwy

dla Pani jak i dla na
szych pracowników. Proponu-
jemy usunięcie 
mieszkaniu”.

Klientka nie 
przekształcenie

usterek w Pani

zgodziła się na 
swojego miesz

kania w warsztat stolarski. Za
żądała naprawy mebli w 
mieszczeniach Spółdzielni, 
jednak nie uczyniła temu 
dość. Wobec tego klientka

po- 
Ta
za­
po­

wiadomiwszy Spółdzielnię, że 
odstępuje od obu umów zawar 
tych w 1970 roku, poprosiła o 
zabranie mebli i zwrot zalicz­
ki. Odpowiedzi nie było. He­
lena Nowacka w grudniu 1971 
r, a więc po rocznych, bezsku 
tecznych pertraktacjach z usłu 
godawcą, wytoczyła mu pro­
ces cywilny o zapłatę 11 000 zł 
(zwrot zaliczki) oraz 51 400 zł 
z tytułu kar umownych.

W postępowaniu sądowym 
Spółdzielnia dała pokaz ka- 
zuistyki, o czym świadczą 
choćby takie tezy:

O „Pozwana (tj. Spółdzielnia 
— przyp. red.) zaprzecza, aby 
dostarczyła powódce (Helenie 
Nowackiej — przyp. rea.) me­
ble wykonane w sposób wadli 
wy (...) Zgłoszone przez po­
wódkę wady są drobnymi uster 
kami, które w zasadzie można 
usunąć w mieszkaniu powód­
ki”.

9 „.Spółdzielnia w zasadzie 
nie prowadziła usług dla lud­
ności, a przyjęła zamówienie
(Heleny Nowackiej przyp.
red.) jedynie z grzeczności”.

Pierwszą tezę zbije eksper­
tyza biegłego, a drugą — m. jn. 
statut Spółdzielni głoszący, że 
zakres jej działalności obej­
muje także „wykonywanie 
usług dla ludności”. Prysnął 
również wytworzony przez 
Spółdzielnię mit „tej rozkapry 
szonej Nowackiej”. Sąd Woje 
wódzki stwierdził bowiem: 
„Powódka w pertraktacjach 
ze Spółdzielnią — ciągnących 
się cały rok 1971, wykazała wy 
jątkową cierpliwość”.

Postępowanie w tej sprawie 
dotychczas nie zostało całko­
wicie zakończone. Prawomocne 
jest orzeczenie Sądu Powiato 
wego dla m. Poznania w czę­
ści dotyczącej zasądzenia od 
Spółdzielni 11 000 zł ( z tytu­
łu zwrotu zaliczki) na rzecz 
Heleny Nowackiej.

Rozstrzygnięcia oczekuje na 
tomiast kwestia wysokości kar 
umownych. Sąd Powiatowy w 
pełni uwzględnił roszczenie 
Heleny Nowackiej w tym za­
kresie (51 400 zł), a Sąd Woje­
wódzki zajął identyczne stano 
wisko, ale w wyniku rewizji 
nadzwyczajnej Ministra Spra­
wiedliwości' sprawa trafiła do 
Sądu Najwyższego, który 
stwierdził, że należy zastoso­
wać tz.w. miarkowanie zapo­
biegające przyznawaniu kar 
umownych, których wysokość

znacznie przewyższa wartość 
zamówionego dzieła, w sytua­
cji gdy zamawiający poniósł 
niew.eikie szkody.

Kwest.ą nie podlegającą dy 
skusji jest wszakże to, ze nie 
wywiązanie się przez Spółdziel 
nię z umów pociąga za sobą 
kary umowne. Sąd Najwyższy 
podkreślił:

„W zastosowanie wchodzi § 
20 ustęp 4 i 5 ogólnych warun 
ków umów przewidujący obli 
gatoryjność kar umownych w 
razie niewykonania lub wa­
dliwego wykonania usługi. 
Przepis ten wiąże się z celem 
kar umownych w obroc.e z u- 
działem jednostek gospodarki 
uspołecznionej. Instytucja kar 
umownych w tym obrocie po 
dyktowana jest nie tylko jej 
funkcją kompensacyjną, ale 
służyć ma szerszym, ogólnym 
celom realizacji planów gospo 
darczych przez terminowe i 
rzetelne wykonywanie zaciąg­
niętych zobowiązań”.

Lapidarnie mówiąc, nieza­
leżnie od zwrotu zaliczki Spół 
dzielnia będzie musiała płacić 
kary umowne, których wyso­
kość określi Sąd w prawomo­
cnym orzeczeniu. Sprawa He­
leny Nowackiej przeciwko 
Spółdzielni „Rzeźba i Stolar­
stwo Artystyczne” powinna za 
tern stanowić nauczkę dla 
wszystkich nierzetelnych pla­
cówek usługowych.

Piszemy „powinna stanowić” 
bowiem z argumentów, który­
mi Spółdzielnia szermuje w po 
stępowaniu sądowym wynika, 
że nie pojęła ona swoich prze­
winień, wykazanych czarno 
na białym w trzech orzecze­
niach sądowych.- Ryzykowna 
byłaby zatem teza, że procesy 
spowodowały ukaranie pra­
cowników, którzy swoim nied 
balstwem spowodowali nie- 
wywiązanie się z umów, a tym 
samym narazili Spółdzielnię 
na straty. Równie nierealne 
byłoby przypuszczenie, że Spół 
dzielnia poczyniła takie zmiany 
w organizacji pracy oraz w 
systemie nadzoru i' kontroli, 
które przeciwdziałają produk­
cji niepełnowartościowych wy 
robów. Tymczasem konieczne 
jest, by proces sądowy ukazu­
jący taką jak w omawianej 
sprawie nieodpowiedzialność 
usługodawcy był początkiem 
jej końca. Wymaga to m. in. 
ingerencji jednostek nadrzęd­
nych, które powinny dopilno­
wać, by podległe im placówki 
usługowe wyciągały właściwe 
wnioski z przegranych proce­
sów, wytoczonych orzez kii en 
tów. Lekceważąc bowiem ich 
prawa, pracownicy sfery usług 
lekceważą także swoje obo­
wiązki i w rezultacie działają 
na szkodę macierzystych przed 
siębiorstw.

MICHAŁ ŁUCZAK

• Imię i nazwisko 
nione.

• • Helena Nowacka

zostało zmic-

zawarła umo
wy na wykonanie mebli ze Spół­
dzielnią „Stolarnia Ludowa’1, któ 
rej następczynią prawną w 1971 
rokn została Spółdzielnia „Rzeźba 
i Stolarstwo Artystyczne”.

Potoczyła się piłka
Szwarca, Józefa Sikorskiego, 
Franciszka Rybarczyka i Józe­
fa Kunerta.

W naszym pierwszym zebra­
niu — wspomina Zdzisław No­
wak — uczestniczyli m. in.: 
Bogusław Seydkłz, Edmund 
Skrzypczak, Władysław Slebio- 
da, Czesław Lipiński, Stani­
sław Grzegorzewicz, Wacław 
Cerba oraz przedstawiciel 
władz miejskich, kierownik 
Urzędu Wychowania Fizyczne­
go — porucznik Tadeusz Dem­
biński. Wybraliśmy władze 
okręgowe Związku Piłki Noż­
nej, w których objąłem funk­
cję zastępcy sekretarza. Od 
razu też przystąpiliśmy do wy­
tężonej pracy, zwracając się z
następującym apelem 
stkich byłych piłkarzy 
łączy:

„POZPN wznowił

do WSZY 
i dzia-

dzialal-
ność, przerwaną w roku 1939 
wskutek napości hitlerowskiej. 
Witamy ta. drogą wszystkie

kluby, które na nowo podję­
ły swą' działalność, które zgło­
siły swoje przystąpienie do 
POZPN. Wzywamy wszystcch 
do usilnej pracy nad odbudo­
wą sportu polskiego, by w r.oj 
krótszym czasie liczne znów 
rzesze sportowców zaludniły 
nasze boiska. Prosimy wszyst­
kich o współpracę, a zapew­
niamy, że lojalnie ustosunku­
jemy się do poczynań i po­
trzeb wszystkich zrzeszonych 
w OZPN-ie klubów”.

W krótkim czasie odpowie­
działy nań reaktywowane już 
kluby: KS „Warta”, KS ,Ad- 
mira”, KKS, KS „San" Poznań, 
KS „Stella” Żabikowo, TS „Po 
lonia" Poznań — Główna oraz 
nowy KS „Dąb” — powstały 
z okupacyjnego klubu „Strze­
lecka”. Potem licznie podjęły 
go następne.

Jak informował „Głos”, pier 
wszym w wolnej Wielkopolsce. 
meczem piłkarskim było, roze-

grane 11 marca 1945 roku w 
Lesznie, spotkanie pomiędzy 
zespołami „Przebój" i „Lesz- 
czynianka”, a w kronikacn od 
notowano wówczas wynik 3’2. 
Natomiast oficjalny sezon pił­
karski w Poznaniu otworzył 
czwórmecz drużyn biorących 
udział w konspiracyjnych mi­
strzostwach piłkarskich: Lęb- 
ca, Wildy, Górczyna i ul. Strze 
leckiej, rozgrywany na „Are­
nie”. Zwycięzcami zostali vrte- 
dy „warciarze” — piłkarze 
Wildy.

Troską działaczy sportowych 
były w pierwszych powojen­
nych miesiącach, boisko i 
sprzęt. Mimo ofiarnej pracy 
społecznej przy porządkowa­
niu placów gier i przystoso­
wywaniu ich do wymogów gry 
w piłkę nożną, w Poznaniu by 
ło tylko 6 boisk, które przydzie 
łono poszczególnym klubom.

— Odczuwaliśmy poważny 
brak piłek, sprzętu treningo­
wego, strojów sportowych — 
mówi Zdzisław Nowak — o 
czym świadczy choćby fakt, że 
piłkarze Warty miast w bar-
wach zielono-białych, w/stą-
powali początkowo w czerwo­
nych.
ANDRZEJ PIECHOCKI
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Ł TEATRY J

W POZNANIU

KABARET „TEY" _ g. 18, 21 
„Dizlus — Ursus — Superstar”, 
pozostałe teatry nieczynne.

W WOJEWÓDZTWIE

OSTROW: „Balladyna”.

KINA

CHODZIEŻ Ceramik: „Doktor 
Fópaul”; Noteć: „Taśmy prawdy”.

CZARNKÓW: nieczynne.
GNIEZNO Lech: „Dowódca ar­

mii”; Polonia: „Najemnik”.
GOSTYŃ: „Potop” cz. I.
JAROCIN: „Nie ma róży bez 

ognia”.
KALISZ Kosmos: remont; Oaza: 

..Wybawieniem będzie śmierć’-*; 
Stvlowe: „Życie dla miłości”.

KĘPNO, KŁODAWA: nieczynne.
KOLO: „Wiosna panie sierżan­

cie”.
KONIN Centrum: „Człowiek w 

dziczy”; Górnik: „Smak zemsty” 
1 „Szaleństwo miłości”.

KOŚCIAN, KROTOSZYN, KÓR­
NIK: nieczynne.

KRZYŻ: „Albatros”.
LESZNO: „Po drugiej stronie 

słońca”.
MIĘDZYCHÓD: „Wesoły ro-

nans”.
NOWY TOMYŚL: „Potop” cz. I.
OBORNIKI: nieczynne.
OSTRÓW Roma: „Janosik”;

Słońce: „Swobodny oddech”.
OSTRZESZÓW: nieczynne.
PIŁA Iskra: „Tragedia na wrzo­

sowiskach”; Koral: „Słodki dom”; 
Sokół: nieczynne.

PLESZEW. RAWICZ, ROGOŹ­
NO, RYCHTAL, SŁUPCA: nieczyn 
ne.

ŚREM Klubowe: nieczynne; Słoń 
ko: „Szczęśliwy człowiek”.

ŚRODA: nieczynne.
SZAMOTUŁY: „Wielki łun ran­

go Olsena” i „Tragedia Makbeta”.
TRZCIANKA: „Potop” cz. I.
TUREK: „Wspomnienia genera­

ła”.
WĄGROWIEC, WOLSZTYN: nie- 

ezynne.
WRZEŚNIA: „Potop” cz. II.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON: nieczynny.

t RADIO 1

PROGRAM T: 7.4n Takty i minn- 
ty: 8.05 U przyjaciół — Nauka i 
technika w krajach socjalistycz­
nych; 8.10 Melodie naszych przyja 
ciół: 8.35 Franc. ork. rozrywk.; 9.05 
Muzyka; 9.25 Słynne rosyjskie chó 
ry ludowe; 10.08 Tańce z różnych 
epok; 10.30 „Frontowe drogi” ode. 
1 pow. W. Kotowicza; 10.40 Wło­
skie zespoły młodzieżowe; 11 .„Gór 
nik” ęxpress muzyczny; 11.18 Nie 
tylko dla kierowców: 11.25 Alfabet 
Polski — Opolskie; 11.30 Konc. w 
gorących rytmach; 12.25 Łódź na 
muzycznej antenie: 12.40 Konc. ży 
ezeA; 13 Śpiewa Chór Akademii 
Medvcznej w Gdańsku: 13.15 Alfa­
bet Polski — Onolskie; 13.3e Ryt­
my młodych; 14 Wieś ,tańczv i śnie 
wa: 14.30 Sport to zdrowie: 14.35 
Z kompozytorskiej teki Frede- 
ricka Loeweęo; 15.05 Listy z Pol­
ki; 15.10 Mały konc. symf.; 15.35 
Zespół Rozrywk. Rozgł. Katowic­
kiej: 16.10 Propozycje do T istv 
Przebojów: 16.30 Aktualności kul­
turalne; 16.35 R. Lewis w rytmach 
południowoamerykańskich; 17 Ra- 
diokurier: 17.20 Dvskoteka; 18 
Muz. i Aktualn.: 18.25 Nie tylko 
dla kierowców; 18.30 Przeboje non 
stop; 19.15 Gwiazd v polskich 
estrad: 19.45 Społem dla wspólne­
go dobra: 20 Naukowe? — rolni­
kom; 20.15 Płytoteka; 20.50 Kroni­
ka sportowa; 21 Czy znasz swoje 
prawo?; 21.15 Qui Pro Ouo — Ko­
chana Stara Bnda: 21.40 PrzeW^" 
babci: 22.15 Przeboje wnuczki:

Korespondencja z zagranicy; 
23.10 Muzyka na estradach świata 
— audycja Jana Webera.

WIADOMOŚCI: 0.01, 1. 2. 3. 4. 5, 
«, 7, 8, 9, 10, 12.05. 15, 16, 19, 22. 23.

PROGRAM II: 7.45 Gra Zespół B. 
Hardego; 8.35 My 75; 8.45 Moty­
wy ludowe w twórczości kompozy 
torów polskich; 9 Dla kl. V i VI 
(wych. muzyczne „Muzyka współ­
czesna”; 9.25 Opolskie propozycje 
muzyczne: 9.40 Tu Radio — Mo­
skwa; 10 Siadami Kolberga — „Oj, 
siadaj, siadaj Maryś, kochanie” 
audycja w opr. Danuty Nov?t kiej; 
10.20 Koncert z nagrań Chóru a 
cappella w Krakowie; 10.40 Alfa­
bet Polski — Opolskie; 11 Dla ki. 
VIII (historia) „Za Wołgą nie ma 
ziemi”; 11.35 Postęp, dom, nowo­
czesność; 11.45 Melodie z Mazow* 
sza; 12.30 Czas dobrych gospoda­
rzy; 13 Magazyn OIRT „Prze­
szłość wszechświata” audycja z 
udz. prof. M. Marika i Gedeona 
Roky z Węgier: 13.20 Jazz; 13.35 
„Dziękuję za ogień” fragment po 
wieści Maria Benedetti; 13.55 Mini 
przegląd folklorystyczny t Wę­
gry; 14 Więcej, lepiej, taniej; 14.15 
Alfabet Polski — Opolskie: 14.35 
Włoska muzyka operowa; 15 Pro­
gram dla dziewcząt i chłopców; 
15.40 Muz. lud.; 16 Nauka praktyce 
— „Program paszowy”; 17.20 Ma­
gazyn młodzieżowy; 17.45 And. 
snortowa z ok. Międzynarod. Roku 
Kobiet; 17.50 Radioexpress; 17.55 
Pozn. konc. życzeń; 18.40 Alfabet 
Polski _ Opolskie; 19 G. Philipp 
Telemann — Koncert D-dur na 
skrzypce, koncertujące, trąbkę 3 
skrzypiec. 2 altówki, wiolonczelę 
obligato i continuo; 19.15 Język 
rosyjski: 19.30 Odtworzenie Konc. 
Symf. Ork. Państw. Filharmonii 
Śląskiej w Katowicach; 20.04 Roś­
liśmy z Nią razem — A. Zagajew­
ski — przerwie koncertu); 20.14 
D.c. konc.; 21.01 Mistrzowie jaz-

STRON A

Ślesińska SKR nie usfaje
w poszukiwaniu rezerw
Kooperacyjne formy gospodarowania znajdują na wsi co- 

raa więcej zwolenników, wyrazem czego jest rosnąca licz­
ba spółdzielni kółek rolniczych. Wicie z nich w ciągu dwóch 
lat działalności wytyczyło najwłaściwsze dla siebie kierunki 
gospodarowania.
Jedną z takich zintegrowa- 

nych gminnych jednostek usłu 
gowo-produkcyjnych jest Spół 
izielnia Kółek Rolniczych w 
Ślesinie w pow. konińskim. 
Powstała ona ze zjednoczenia 
pięciu międzykółkowych baz 
maszynowych i przejęła cegieł 
nię. Gminny warsztat dyspo­
nuje więc teraz czterema fi­
liami, świadczącymi usługi roi 
nikom, cegielnia natomiast — 
abiekt niezwykle cenny ze 
względu na deficyt materia­
łów budowlanych — nie jest 
należycie wykorzystana z po­
wodu braku własnego su.row- 
?a. Obecnie może ona produ­
kować 900 000 cegieł rocznie; 
myśli się więc o dowożeniu po 
‘rzebnęgo materiału z rejonu 
konińskich kopalń. Jeżeli za­
mierzenia te się powiodą, SKR 
w Ślesinie będzie mogła po- 
większyć produkcję matera- 
'ów budowlanych do 6 milio­
mów jednostek ceramicznych.

Cegielnia przede wszystkim 
mnisi zaspokoić potrzeby spół­
dzielni kółkowej w zakresife 
'■'"'downictwa inwentarskiego. 
Janule ona bowiem także 
"ozwój hodowli trzody chłew- 
"pi i owiec. Pędzie więc mu- 
usla budować nowe pomiesz- 
ezenńŁ Obtóne no^łow-ę zwi° 
rząit łiczv 240 szt. trzody i 122 
owcę. SKR zamierza rozsze­
rzyć knoneracie z rolnikami 
w zakresie odchowu warchla­
ków i tymczasem rozwijać s" 
tonowa hodowle trzody. W 
*ym roku dwa takie odchowy 
w szałasach mnią dostarczyć 
ne 309 sztuk tych zwierząt.

ReaPzacia nrogramu go«m-

Kontrasty i porównania
Takim tytułem opatrzono estradową premierę miesiąca przygo­
towaną przez Państwowe Przedsiębiorstwo Imprez Estradowych
w Poznaniu. Program będący połączeniem elementów muzyki, 
dźwięku i światła — powstał pod artystycznym mecenatem jazz­
mana Macieja Dobrzyńskiego, o interesującą oprawę scenogra­

ficzną zadbał znany artysta-plastyk Antoni Zydroń.
Gwiazdami widowiska będą: laureatka ubiegłorocznego Festi­
walu Opolskiego, wykonawczyni utworu „Zaproście mnie do 
stołu” — Elżbieta Wojnowska oraz nie wymagający przedsta­
wiania Wojciech Skowroński. Nadto wystąpi, a ściślej zadebiu­
tuje, duża grupa wokalno-instrumentalna „26 S” (na zdjęciu) z 
Karolem Nicze — uczestnikiem ostatniego konkursu Chopinow­
skiego na czele; zaprezentuje się też, tym razem solo, znany 

gitarzysta Henryk Alber.
Wykonawcy programu odwiedzą w bieżącym tygodniu 6 miast 
powiatowych Wielkopolski: Gniezno (dzisiaj), Trzciankę (18 
bm.), Czarnków (19), Kościan (20), Ostrów (21) i Międzychód 
(22). W każdym z miast wystąpią dwukrotnie — o godz. 17 i 20, 
Warto dodać, iż program „Kontrasty i porównania” reprezen­
tować będzie nasze województwo podczas Wielkopolskiej Pa­

noramy XXX-!ecia w Warszawie, w marcu tego roku, (wig)
Fot. — R. Zielazek

bu; 21.55 Teatr PR „Szalona loko­
motywa”; 22.35 Claudio Montever- 
di — U balio dele Ingrate; 23.16 
Preludia Debussy’ego; 23.35 Co sły 
chać w świecie; 23.40 Gra „We- 
atber Raport”.

WIADOMOŚCI: 4.30, 5.30, 6.30,
7.30, 8.30, 11,30, 13.30, 18.30, 21.30, 
23.30. 

PROGRAM WŁASNY: 16.15 Pro­
gram stereof.; 19.40 Ogólnop. pro­
gram stereof.

PROGRAM III: 7.30 Zawsze w po 
niedziałek Jacek Fedorowicz; 7.40 
Muzyczna zegarynka; 8.05 Kier­
masz płyt; 8.30 Co kto lubi; 9 „Eks 
plozja w katedrze* ode. 25 pow.; 
9.10 W roli głównej Jazz Carriers; 
9.30 Nasz rok 75; 9.45 I. Strawiń­
ski — Capriccio na fortepian i or­
kiestrę; 10.05 Piosenki o muzyce 
i muzykach; 10.35 Radzieckie tria 
jazzowe; 10.50 „Koniokrady” 6 
ode. pow.; 11 Z nowej płyty Da- 
vida Essexa; 11.20 Życie rodzinne 
— magazyn; 11.50 Ballady Tadeu­
sza Chyły; 12.25 Za kierownicą; 
13 Dzień jak co dzień — magazyn; 
15.10 Pożegnalna płyta zespołu 
King Crimson; 15.30 Odpowiedzi z 
różnych szuflad; 15.45 Ravi Shan- 
kar, jego rodzina i przyjaciele; 
16.15 Pod dachami Paryża; 16.45 
Nasz rok 75; 17.05 „Eksplozja w

darki żywnościowej wykracza 
jednak poza produkcję żywca. 
Spółdzielnia kółkowa zawia- 
duje 240 hektarami gruntów 
ornych, które mimo iż trudno 
racjonalnie uprawiać (gdyż 
jest to ziemia w wielu ma­
łych kawałkach) — dały plony 
zbóż obfitsze niż przeciętnie w 
gminie — 29,3 kw/ha.

W tym roku areał przeję­
tych gruntów jeszcze się po­
większy. Rozpoczęto też przy­
gotowania agrotechniczne do 
założenia 40-(hektarowego sa­
du. (zd)

Jednym zdaniem 
z Obornik

Strażacy w pow- obornickim 
zainicjowali społeczną akcję 
zbiórki złomu, która przynosi 
już pierwsze rezultaty — do 
punktów skupu odstawiono do 
tychczas 86 160 kg surowca 
wtórnego, przy czym najwię­
cej przekazała OSP przy ro- 
gozińisktej Fabryce Maszyn 
Rolniczych.

Trzy pierwsze wioski w 
Obora rekiem wykonały tego­
roczne zadania wpłat na 
NFOZ; łącznie 20 000 zł. prze­
kazali nań mieszkańcy Bcru- 
c^iowa, Dąbrówki Luidomskiej 
i Połajewie.

W Rynku w Obornikach ot­
warto (pierwszy w mieście) 
sklep branży skórzane-futrza­
nej, z.aś wkrótce uruchomi się 
gruntownie zmodernizowany 
„Dom Książki” (bop)

katedrze” 26 ode. pow.; 17.15 Kier 
masz płyt; 17.40 Pisarz miesiąca 
— Stanisław Lem; 18 Muzykobra- 
nie; 18.30 Polityka dla wszystkich; 
18.45 Kwadrans dla Krzysztofa 
Klenczona; 19 Co wieczór powieść 
w wyd. dźw. — „Kawaler de La- 
gardere” Paula Fevala; 19.35 Muz. 
poczta UKF; 20 W pracowni H. 
Kirchner; 20.15 A. Vivaldi — Kon 
cert na 4 skrzypiec, orkiestrę 
smyczkową i cembalo; 22.25 Nie 
czytaliście — to posłuchajcie; 20.45 
6j minut na godzinę; 21.45 Opera 
tygodnia — Giuseppe Verdi — 
„Dień królowania”; 22.08 Gwi.azda 
siedmiu wieczorów — zespół Je- 
thro Tuli; 22.15 Trzy kwadranse 
jazzu; 23 Wiersze o wieszczach; 
23.05 Autoportret artystki: Marga- 
ret Price; 23.50 Gra Zbigniew Na­
mysłowski.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19.30, 2Ź.

{ TELEWIDA )
PROGRAM I: 12.45 — TTR — 

Wskazówki metodyczne — 1. 3; 
13.25 — TTR Matematyka — Przy­
bliżenia liczbowe — 1. 7; 15.50 — 
NURT — Nauki polityczne — pro­

ces i perspektywy socjalistycznej

Odznaczenia i wyróżnienia

dla zasłużonych pracowników
Dokończenie ze str. 1 

krętacz KW PZPR. — Trwa­
ły jeszcze krwawe boje, toczo 
ne przez żołnierzy radzieckich, 
walczących o wyzwolenie Po 
znania, gdy na pierwszej stro­
nie, pierwszego numeru pol­
skiej gazety, pojawił się arty­
kuł pod wymownym tytułem 
„Zerwane pęta”. Trwały wal­
ki o Cytadelę, w których 
wspomagający wojska radziec 
kie poznaniacy pisali nową 
kartę żołnierskich tradycji 
Wielkopolan- Od tamtych dni 
„Głos” towarzyszy społeczeń­
stwu Wielkopolski w poiitycz 
nycih i społecznych przemia­
nach naszego kraju.

Mćwca przekazał na zakon 
czenie w imieniu kierowni­
ctwa Komitetu Wojewódzkie­
go PZPR w Poznaniu serdecz 
nc podziękowania zespołowi 
redakcji i życzenia dalszych 
osiągnięć w pracy, służącej 
pomyślności socjalistycznej 
Polski.

Wyrazem uznania władz dla 
pracowników redakcji „Gło­
su” było przyznanie przez Ra 
dę Państwa na wniosek Ko­
mitetu Wojewódzkiego PZPR 
w Poznaniu odznaczeń dla 
zasłużonych członków zespo­
łu. Podczas spotkania z kie­
rownictwem Komitetu Woje­
wódzkiego partii i przedstawi 
cielami władz administracyj­
nych, które odbyło się w gma 
chu KW PZPR, odznaczenia 
te wręczył sekretarz KW, 
przewodniczący Rady Narodo 
wej Poznania — Alfred Ko­
walski.

Krzyż Oficerski Orderu Od 
rodzenia Polski otrzymał Wie 
sław Porzycki, Krzyże Kawa­
lerskie : Piotr Chojnacki, Ma­
rian Flejsierowicz, Tadeusz 
Kaczmarek i Kazimierz Przy- 
chodzki. Złote Krzyże Zaśłu- 
gi: Bronisław Lisowski, Mi­
chał Łuczak, Kazimierz Marcin 
kowski i Maria Polcynowa. 
Srebrne Krzyże Zasługi: Zo­
fia Dohinkowa, Janina Sęko­
wa^ Jerzy Walasek i Zofia Za 
kowsika. Medale XXX-lecia 
PRL: Źugeniusz Cofta, Marian 
Flejsierowicz i Tadeusz Kacz 
marek. (Wcześniej, w okresie 
poprzedzającym 30-lecie „Gło­
su”, Krzyż Kawalerski Orde­
ru Odrodzenia Polski otrzy­
mał Zbiluft Sęk, a Srebrny 

{ Krzyż Zasługi — Jadwiga 
I Dulska). W imieniu odznaczo­

nych podziękował I sekretarz 
organizacji partyjnej przy re 
dakcji „Głosu”, Kazimierz 
Marcinkowski.

Wraz z gratulacjami oraz ży 
czeniami przekazywanymi 
„Głosowi”, wręczono redakcji 
i zasłużonym pracownikom

przebudowy wsi w PRL; 16.30 — 
Dziennik (kolor); 16.40 — Dla dzie 
ci — Zwierzyniec (kolor); 17.30 — 
Echo stadionu; 17.55 — Wieczór Po 
znania — Teleskop; 19.45 — Szare 
na złote — Mam pomysł — (ko­
lor); 19.20 — Dobranoc i Dziennik 
(kolor); 20.20 — Teatr Współczesny 
— J. Grzymkowski i R. Filipski — 
„Rówieśnicy” — reż. R. Filipski; 
21.20 — „Uchwała sprzed 20 lat” — 
Publicystyka międzynarodowa (ko 
lor); 21.50 — Studio Muzyki Roz­
rywkowej; 22.20 — Dziennik (ko­
lor); 22.35 — Oferty.

PROGRAM II: 17.05 — Program 
II proponuje; 17.20 — „Imiona 
obrazu’’ — reportaż film, (kolor); 
17.55 — „Sukiennice spod Magu­
ry” — dokum. film. prod. CSRS 
(kolor); 18.20 — Gra „Old Metropo­
litan Band” — program z Konkur 
su — „Złota Tarka 75” (kolor); 
18.45 — Za kierownicą; 19.20 — Do­
branoc i Dziennik (kolor); 20.20 — 
Sport u sąsiadów (kolor); 21.20 — 
„Pan Rossi kupuje samochód’* ani 
mowany film prod. włoskiej (ko­
lor); 21.30 — 24 godziny (kolor); 
21.40 — Z cyklu: „W kręgu kultur 
i obyczajów” — „Arabia szczęśli­
wa” — dok. film włoski (kolor); 
22.40 — NURT — Nauki polityczne. 

szereg odznak honorowych i 
dyplomów. Między innymi 
Prezydium Zarządu Okręgu 
ZBoWiD w Poznaniu przyzna­
ło „Głosowi Wielkopolskie­
mu” dyplom i medal „Za Za­
sługi w Rozwoju Wojewódz­
kiej Organizacji Związku Bo- 
jowników o Wolność i Demo­
krację”. Dyplomy Honorowe i 
Złote Odznaki Stowarzyszenia 
Dziennikarzy Polskich za 30 
lat pracy w zawodzie dzienni­
karskim otrzymali: Eugeniusz 
Cofta, Bronisław Lisowski i 
Mieczysław Tomaszewski.

Złote Odznaczenie im. Jan­
ka Krasickiego otrzymali: Ma 
rian Flejsierowicz i Zbigniew 
Szumowski, a Srebrne — 
Włodzimierz Braniecki. Zło­
tą odznakę „Zasłużony Dzia­
łacz Kultury Fizycznej” 
otrzymał Kazimierz Przychodź 
ki. Złotą odznakę „Za zasługi 
w Pracy Związkowej i Zawo­
dowej” przyznaną przez 
Prezydium Zarządu Głów­
nego Związku Zawodo­
wego Pracowników Prze- 
mysłu Budowlanego wręczono 
Piotrowi Chojnackiemu. Srebr 
ną Odznaką Związku Zawodo 
wego Pracowników Prasy, 
Radia i Książki wyróżniono 
Miłchała Łuczaka-

☆
W związku z 30-leciem zes 

pół „Głosu” otrzymał życze­
nia od instancji partyjnych i 
admin is trać y jn ych, onga n iza - 

tu siu
RYNEK ŁAZARSKI w Poznaniu. Przerzedzone stragany 

nflettoczno. Kuipuje się, jak zwykle o tej porze roku, jabłka 
w kilku odmianach (największy wybór w cenach 16 — 20 
złotych za kilogram), włoszczyznę, albo po 5 zł za pęczek, 
lufo też „na kilogramy” po 30 — 40 zł za pietruszkę, selery, 
pory. Zieleniny w ogóle niewiele, trochę bladozielonej pie­
truszki po 4 — 5 zł i szczypiorku po 5 zł. Za to nie brakuje 
kapusty — biała i maćka po 10 — 15 zł, z beczki po 7 — 8 zł 
za kilogram. Ogórki kwaszone po 34 złote- Poza tym bruk­
selka — 20 zł, ziemniaki — 3 zł za kilogram, marchew po 
10 zł kg, no i sporo kwiatów1 goździk^, ładnie rozwinięte w 
cenie 17 — 20 zł, żonkile — 14 — 17, cyklameny 6 — 7, 
hiacynty w doniczkach 40 — 50 zł oraz delikatne liliowe 
i żółte frezje.

Nie jednak w „zieleniaku” tkwi urok Rynku Łazarskiego, 
a raczej w tym, że tutaj się rzeczywiście handluje. I nie­
potrzebne są często stragany — choć z odzieżą i konfekcja 
jest ich niemało (buty, swetry, sztuczne kwiaty, zagranicz­
ne peruczki). Trzeba po prostu mieć coś na sprzedaż.

— „Wózek dziecięcy? — proszę! Jak dla pani trochę ta­
niej”. „Sweterek? Ten jest bardzo ładny” — mówiąc to 
przygodna sprzedawczyni dobywa z torby przeróżne ciuchy.

Ważne jest też, aby zdobyć trochę wolnego miejsca na 
„murku”, albo murawie i tam rozłożyć swoje cuda: stare 
monety, używane i wyświecone na wysoki połysk buty, sta­
rą bieliznę, czapki, futra', miniaturki samowarów. Można też 
swój kram rozkładać bezpośrednio na ziemi — śrubkom, 
częściom maszyn to nie szkodzi.

Liczy się też umiejętność zwracania uwagi klientów, jeśli 
już nie towarem, to może dźwiękiem trąbki...

INFORMACJA EKSTRA- Miłośnicy starej broni kupić 
mogą na łazarskiej giełdzie szable za jedyne 2 000 zł i szty­
lety po 1700 — 1800 zł. (len)

Ożywiany ruch panował wczoraj na giełdzie samochodo­
wej w Poznaniu. Zainteresowanych kupnem, oczekiwali 
właściciele 180 samochodów, soisano 22 umowy sprzedaży.

„Syrena”. 33 tysiące złotych (1959), 36 tysięcy (1970), 56 
tysięcy (1972), 84 tysiące (1974).

„Warszawa”. Z roku 1955 — 28 tysięcy złotych, z 1968 i 
1969 — 65 tysięcy.

„Fiat 125 p”. Model 1300 — najdroższy 165 tysięcy złotych 
(1974), pozostałe od 105 do 128 tysięcy (1971 — 1973), zaś 
1500 —• 165 i 169 tysięcy, a wariant combi — 188 tysięcy zło­
tych (wszystkie z ubiegłego ro ku).

„Wartburg”. Starsze samochody tej marki: 38 tysięcy zło­
tych (1963) 60 tysięcy (1965), natomiast nowsze: 120 i 125 ty­
sięcy (1971 i 1972).

„Zasta<va 750”. Ceny zróżnicowane — 53 , 63 i 65 tysięcy 
złotych z roku 1967, a 65 tysięcy z 1968-

„Skoda”. Octavia (1959) — 33 tysiące złotych. 1000 MB 
(1968 i 1969) — 86 i 90 tysięcy, a Ś 100 (1970) — 98 i 105 ty­
sięcy.

Oferowano również m. in samochody: „Fiat 127 p” (1974) 
— 170 tysięcy złotych, „Zaporożec” (1973) — 100 tysięcy, 
„Wołga” (1972) — 150 tysięcy- „Dacia 1300” (1974) — 160 ty- 
sięcy i ,,Volkswagen’.’ (1964) — 80 tysięcy złotych.

Niektóre ceny samochodów dostawczych: „Nysa” z 1965 
roku — 67 tysięcy złotych, z 1966 — 90 tysięcy, a „Żuk” z 
1967 — 70 tysięcy.

INFORMACJA EKSTRA; Już za 17 tysięcy złotych moż­
na było wczoraj kupić samochody marki: „IFA” (1953), 
„Warszawa” (1964), „Skoda” (1953). (pik).

tu siu wwwWiW

cji społecznych, związków za­
wodowych i stowarzyszeń 
twórczych, od rzecznika pra­
sowego rządu, przedstawi­
cielstw dyplomatycznych, za­
łóg robotniczych z Zakładami 
Przemysłu Metalowego „H. 
Cegielski” na czele, spółdziel­
czości, od przedstawiciel Woj 
ska Polskiego, Milicji i Służ­
by Bezpieczeństwa, od zaprzy 
jaźnionych redakcji w Polsce 
i w krajach socjalistycznych, 
wiele życzeń nadesłali lub 
przekazali telefonicznie Czy­
telnicy.

☆

W sobotę członkowie zespo­
łu redakcyjnego „Głosu” zło­
żyli wieniec pod Pomnikiem 
Bohaterów w Parku Przyjaź­
ni i Braterstwa Broni na Cy­
tadeli.

Uczczono także pamięć 
dziennikarzy wielkopolskich, 
poległych w drugiej tyojnię 
światowej i zamordowanych 
przez okupanta. Przed znajdu­
jącą się na gmachu przy ul. 
Grunwaldzkiej 19, tablicą pa­
miątkową, prezes Zarządu Od 
działu SDP, Stanisław -Gar- 
czarczyk, w obecności pracow 
nikćw redakcji oraz .dzienni­
karzy z kraju i zagranicy, zło­
żył wiązankę kwiatów.

Kwiaty złożono również na 
mogiłach byłych pracowmików 
„Głosu” na poznańskich omen 
tarzach. (kos)
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biuro ogłoszeń
I. 739-54, W7g

CZYNNE
Kupię Syrenę, Fiata 12«p. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 2605g.

W poniedziałki 
wtorki, środy, 
czwartki, piątki, 
Soboty

godz. 8.15 — 16.30 Sprzedam Zastavę 758, rok
1967. Gniezno, Budowla-
nych 12 m. L

godz. 
godz.

8.15 — 14.30
8.15 —12.00

2671g

Uwaga!
Przedłużone godziny urzędowania od dnia 
17 bm. zamiast w piątki — w poniedziałki.

Nadwozie „Fiata 127”, po 
wypadku, sprzedam. Her­
man, Sopot, ul. Westerplat 
te 36/1, tel. 51-17-41.

_______ 284-K2
Sprzedam Zastawę, 58.006 
Zł. Tel. 69-06-47 po 16. 
____________________  2544g

Praca © Nauka
Piekarz - piecowy, cukier 
nik potrzebni. Długa 12.

2919g
Uczniów do lakierni sa­
mochodowej przyjmę, tak 
że powyżej 18 lat. Warun 
ki bardzo dobre. Telefon 
66-08-94, po godz. 21. 3938g

Sprzedam wózek dziecię- 
?y> głęboki. Adres wska- 

:;Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 2586g.

Lokale

Kupno © Sprzedaż
Sprzedani tanio tradycyj­
ne meble stołowe. Pala­
cza 124/126 m. 2, po godz.
18. 2663g

Obraz salonowy, pelisę 
damską, skóry jugosło­
wiańskie, szafy rzeźbione, 
łóżka żelazne tanio sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 2617g.
Farby do malowania tka­
nin utrwalane przez pra­
sowanie sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 2562g.

Kupię mieszkanie dwupo- 
kojowe w nowym budów 
nictwie. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 4649g
Zamienię pokój z kuch­
nią, w nowym budowni­
ctwie, kwaterunkowe, ul. 
Włodkowica, I ptr. — na 
większe, samodzielne. O-
ferty ,Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 4199g.

Kupię 1,5-miesięczną kot­
kę. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 2593g.
Gabinet dentystyczny w 
całości sprzedam. Ewen­
tualnie dzierżawa, Po­
znań - centrum. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 3646g.

Sprzedam młocarnię sze- 
rokomłotną, dojarkę me­
chaniczną dwutarczówkę, 
wóz skrzyniowy — dwu­
dziestki. Bekas, Trzebaw, 
poczta Stęszew. 2664g

Łódź — 4 pokoje, kuch­
nia — zamienię na podob 
ne w Poznaniu. Kętrzyń­
ska, Łódź, Olimpijska 15
—5.

Sprzedam ciągnik Zetor 
Major 30-31. Leszek Zieliń 
ski, Sierszew, poczta Do-

Sprzedam warsztat me­
chaniki pojazdowej, nowo 
pobudowany wraz z mie­
szkaniem. Borowiak, 88-106 
Inowrocław, Poznańska 36.

Zamienię mieszkanie kom 
fort, 3 pokoje, c. o. eta­
żowe (80 ml), I piętro, w 
Szczecinku — na 2 lub 3 
pokoje w Poznaniu. Bliż­
szych wiadomości udziela 
Litkowski, Poznań, ul. 
Engla 22 m. 4. 2618g

bieszczyzna, 117p
© Samochody

Sprzedam wiązałkę ciągnl 
kową WVC, rok 1964, w 
dobrym stanie. Józef Si­
kora, Sikorzyń 2, pow. Go 
styń, woj. poznańskie.

144p

Sprzedam trójkołowy mo 
torowy wózek inwalidzki, 
kryty, marki Picolo Duo 
(około 20.000) nieużywany. 
Adres: Elżbieta Stasiak,

Sprzedam samochód Ford- 
Taunus M-12, po wypad­
ku. Warsztat, ul. Nad teog 
danką 2, przy Jeżyckiej. 
__ _______________  154p 
Sprzedam Wartburga 311. 
Niestachowska 50 m. 133,

Kupię, względnie wynaj- 
mę dla starszej osoby mie 
szkanie, niedaleko Pozna­
nia. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 2622g.

274-K2

OSIEDLI RATAJE!

skupu

UWAGA MIESZKAŃCY
surowce

wtórne

Poznańskie Przedsiębiorstwo Surowców Wtórnych 
w Poznaniu, ul. Przemysłowa 45, tel. 333-291 

informuje, że w najbliższym czasie ♦ 
na terenie tamt. osiedli czynny będzie

RUCHOMY PUNKT SKUPU MAKULATURY 
ORAZ ZUŻYTEJ ODZIEŻY I BIELIZNY.

Punkt skupu (barakowóz) czynny będzie 
codziennie w godzinach od 10 do 18. 
Informację o miejscu postoju i harmono­
gram obsługi poszczególnych osiedli — 
Przedsiębiorstwo będzie podawać bieżąco 
za pomocą zradiofonizowanego pojazdu.

PROSIMY:
Nie wyrzucajcie do kuchennych pojemników 
makulatury, tj. przeczytanych gazet i czaso­
pism, zapisanych zeszytów, zbędnych książek, 
toreb po artykułach spożywczych, opakowań 
tekturowych oraz zużytej odzieży i bielizny. 

© Nie niszczcie ich, bo są to cenne surowce dla 
przemysłu.

© Zbierzcie je i sprzedajcie w ruchomym punkcie
1239-K1

I Panna dobrze sytuowana 
। — uprawnienia cukierni- 
' cze — pozna kawalera do 
I lat 32, chętnie z własnym 
zakładem cukierniczym. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2597g. ___ __
Wdowa po 50, wysoka, mi 
ła. z własnym domem, do 
brze sytuowana — pozna 
odpowiedniego pana, moż 
liwie z własnym samocho 
dem. Cel matrymonialny. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 2640g.
Zamożnego pana (chętnie 
wykształconego ogrodni­
ka, rzemieślnika), kultu­
ralnego, o przyjemnej po­
wierzchowności, do lat 48 
— pozna niebrzydka, mi­
ła domatorka, posiadają­
ca nieruchomość. Cel ma­
trymonialny. Oferty ,.Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
263 Ig._____________________  
Inżynier, wzrost średni, 
wdowiec, mieszkanie — 
pozna panią do lat 38. 
Cel matrymonialny. Ofe'r 
ty ze zdjęciem „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 2675g
Panna lat 24, wzrost 169, 
wykształcenie średnie, po 
siadająca gospodarstwo 
rolne — pozna kawalera z 
zamiłowaniem rolniczym. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2722g.

Wdowiec, emeryt, samot­
ny, lat 70 — poślubi eme­
rytkę, wdowę do lat 65. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2739g.
Pani lat 38 średniego 
wzrostu przystojna z mie 
szkaniem pozna pana do 
lat 50, chętnie oficera lot­
nictwa. Cel matrymonial 
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka i9 dla 2853g.
Rolnik posiadający gospo 
darstwo rolne przy Poz­
naniu pozna miłą i gospo 
darną nania od 30 do 40 
lat. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”. Grunwal 
dzka 19 dla 2932g.

Rencistka przystojna.
zdrowa, mieszkanie w Po­
znaniu. oszczędność, więk 
sza renta, pozna pana 
wiek 61-67. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 2982g.

Panna technik dom o- 
gród — poślubi wykształ­
conego kawalera po czter 
dziestce. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 3000g.

Panna lat 80 kulturalna, 
wykształcenie wyższe, ma 
terialnJe niezależna po­
zna odpowiedniego pana. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty ..Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 3072g.

ul. Toruńska 76 14,
62-600 Koło n. Wartą. 150p
Sprzedam 2 suknie wieczo 
rową i ślubną najnowszy 
model. Małek, Poznań. K. 
Wielkiego 16a m. 3. 146p
Sprzedam 1500 szt. rozsa­
dy pomidorów odmiany 
Revermun oraz przyjmu­
ję zamówienia na ukorze­
nione sadzonki chryzan­
tem. Wojciech Błaszczyk, 
;Ulejno, pow. Środa Wlkp. 
poczta Domianowo 63-012. 

170p
Pomidory de Barao, 3 m 
wysokie, do 25 kg z krze­
wu, nasiona 26 zł porcja, 
wysyła za pobraniem po 
cztowym hodowca Stani­
sław Polak, Stary Węgli­
niec, 69-940 Węgliniec, po-
wiat Zgorzelec. 139p
Sprzedam wiazałke ciagni 
kową WVC, rok 1964, w 
dobrym stanie. Józef Si­
kora, Sikorzyń 2, powiat 
Gostyń, woj. poznańskie.

144p
Wózki dziecięce, głębokie 
spacerowe. . składane dre- 
zynki, poleca wytwórnia 
— Orzeszkowej 13. 3603g
Sprzedam okazyjnie kal­
kulator elektroniczny — 
kieszonkowy. Teł. 33-32-51, 
wewn. 44-58, po 16. 4195g
Sprzedam motocykl MZ 
250 TS. Wiadomość: tel. 
733-11 od godz. 10—15.

2626g

tel. 41-15-70. 3880g
Sprzedam Syrenę 105 Ko­
nin, ul. 22 Lipca 24 m. 73. 

162p
Renault motocykl
WSK tanio sprzedam, Pyz 
dry, Kościuszki 23. 147p
Sprzedam Fiata 856, stan 
dobry. 64-100 Leszno, Jas-
na 1.
Auto

160p
Service, Kraszew-

skiego 30, specjalistyczny 
zakład konserwacji pod-
wozi przeniesiono do
Przeźmierowa, Szosa Po­
znańska 3, przedłużenie 
ul. Dąbrowskiego. 1572g
Kluczyki samochodowe — 
zgubiono 14 II koło Domu 
Prasy — zwrot wynagro­
dzę. Oferty „Prasa”, Grun 
■waldzka 19 dla 4299g.
Fiata 126p, wylosowanego 
w PeKaO, odstąpię, od-
biór II kwartał. 
431-88.
Sprzedam Skodę

Telefon 
2636g

; 100-S,
rok produkcji 1972. Fran­
ciszek Lipiecki, Romano-
wo, pow. Środa. 2642g
Sprzedam samochód Sko­
da 100 S, stan bardzo do­
bry. Paweł Kaszyński, Nie 
chanowo, pow. Gniezno.

2569g
Okazvjnie sprzedam Hau- 
sa 1100, rok 1936 i Jawę 
250 — wszystkie części za­
pasowe. Poznań, Ośtrow-
ska 35 m. 2. 2561g
Kupię samochód tereno­
wy. Oferty z podaniem 
stanu i ceny „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 2539g

Dnia 15 lutego 1975 r. zmarł mój najdroższy 
mąż, ojciec, teść, dziadek i wujek, śp.

CZESŁAW SZPARAG
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godz. 8.16 

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

Ul. Lodowa 43a m. 2. 45O5g

Dnia 14 lutego 1975 r. zmarła, opatrzona Sakra­
mentami św., najukochańsza żona, matka, bab­
cia i prababcia, przeżywszy lat 86

FRANCISZKA WILK
z domu Woźna

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godz. 16.25 
na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

Ul. Głogowska 35 m. 5. 4«K>g

tw dniu 13 lutego 1975 r. po krótkich, ciężkich 
cierpieniach zasnął w Bogu, nasz ukochany

ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 81, śp.

FRANCISZEK LECH
powstaniec wielkopolski

Msza św. odbędzie się dnia 17 bm. o godz. 
w kościele parafialnym w Długiej Goślinie, 
czym pogrzeb.

n
po

W smutku pogrążona

4250g*

Dnia 13 lutego 1975 r. zmarła nasza kochana 
mama, teściowa, babcia, prababcia i ciocia

SEWERYNA FROŃ
z domu Ciszewska

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm .o godz. 13 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

4463g

tDnia 13 lutego 1975 r. zmarła nasza ukocha­
na mama, teściowa i ciocia, przeżywszy lat 71

MARIANNA BORAK
z domu Suchorska

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o godz. 8.40 
na cmentarzu junikowskim.

l
W smutku pogrążone 

córki i rodzina
4419g

Samotny prawnik, poszu­
kuje pokoju przy rodzi­
nie. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 2579g.
Kupię mieszkanie własno 
ściowe M-2 lub M-3. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2594g.
Pokój z kuchnią samo­
dzielne — zamienię na
równorzędne dozor-
stwem. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 2625g
Pokój jednoosobowy, wy- 
najmę studentce z pierw­
szego roku, najchętniej 
AM. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
2659g.

W zamian za opiekę — 
przyjmę rencistkę na 
wspólny pokój. Zgłosze­
nia: Dzierżyńskiego 117 m. 
3, tylko godz. 10—11.

2070g
Zamienię mieszkanie trzy 
pokojowe w Starogardzie 
— na podobne lub mniej 
sze w Ostrowie Wlkp. lub 
Jarocinie. Zgłoszenia: K. 
Kowalski, 83-206 Staro­
gard, Lubichowska 10.

282-K2

Nieruchomości
Sprzedam pilnie domek 
jednopiętrowy z ogrodem 
w dzielnicy willowej w 
Kaliszu. Oferty „1688” rr 
,,Prasa”, Łódź, Piotrkow­
ska 96 . 275-K2
Sprzedam ogrodnictwo 1 
ha z 1.000 m* tuneli folio­
wych z urządzeniem o- 
grzewczym lub bez tuneli, 
domek 2 pokoje, kuchnia, 
blisko Poznania, dojazd 
autobusem miejskim. Zgło 
szenia: Poznań, Osiedle 
W. Października 13 m. 148,
po godz. 18. 3939g

Sieraków sprzedam dom 
wyłączony z ogrodem. 
Marnet, Kilińskiego 1, 
64-408 Międzychód. IMp

Kupię gospodarstwo do 10 
ha, z zabudowaniami i do 
brą ziemią, nadającą się 
pod uprawę warzyw, bli­
sko Poznania, może być 
na uboczu przy głównych 
trasach przelotowych. O- 
ferty z ceną „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 2648g.
Sprzedam działkę 2160 m* 
w Jarocinie, Słoneczna 14. 
Warszawa, telefon 22-58-04.

281-K2

Sprzedani ogródek dział­
kowy. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 2643g.
Stale poszukuję do kupna 
dla poważnych reflektan 
tów Poznaniu — wille wol 
nostojące, domy bliźnia­
cze, także w stanie suro­
wym. Na peryferiach — 
domy, ogrodnictwa szklar

Uwaga rolnicy! Wznawia I 
my przyjmowanie zamó­
wień na pręty łańcuchowe 
do kopaczek. Poznań - Sta

Pan lat 44 przystojny, kul 
turalny wzrost 1,75, wy­
kształcenie średnie pracu 
jacy posiadający mieszka 
nie M-3, samochód, pozna 
panią do lat 42, posiada­
jącą oszczędności (chętnie 
z dzieckiem) zamieszkałą 
w Poznaniu lub okolicy. 
Cel matrymonialny, ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka
19 dla 3142g, 3143g

niami inne obiekty.

rołęka. Orląt 2. 2649g

Sprzedani 1 ha ziemi o- 
grodniczej w Kiekrzu, ze 
zwolenie na budowę 
szklarni, pieczarkarni. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 2552g.
Las stary, sosna, 4 ha, 6 
km od Poznania — sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 2573g

Sprzedam działkę 500 m',
z prawem
dom bliźniaczy.

budowy pod
Juniko-

wo, ul. Scinawska 9.
2598g

Sprzedaję dom dwuro­
dzinny z ogrodem i zie­
mią. Wieleń. Informacje: 
ul. Kościuszki 58 m. la.

2609g
Sprzedam gospodarstwo o 
pow. 2 ha, w Psarach 
Wielkich, pow. Września. 
Informacje: Poznań, Fa­
bryczna 13 m. 23, nr kodu
81-524. 2623g

Sprzedam 1—2 ha ziemi 
pod szklarnię lub warzy­
wa, w dobrej klasie, pięK 
nie położonej tuż przy 
mieście, 20 km od Pozna­
nia, trasa Poznań — Wrze 
śnia. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 2630g.

+ W dniu 14 lutego 1975 r. zmarła, przeżywszy 
lat 77

WANDA BRZEZIŃSKA
z domu Wąsiewicz

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godz. 14.15 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Za Groblą 2.

TW dniu 14 lutego 1975 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakra­
mentami św„ przeżywszy lat 87, moja najdroż­

sza, najtroskliwsza, pełna poświęcenia mama, 
babunia, prababunia, siostra i ciocia

MARIA KONIECZNA
z domu Zaleśna

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godz. 13.48 
x kaplicy cmentarnej na Junikowie.

Ul. Grodziska 53 m. 2. 4430g

tDnia 13 lutego 1975 roku zmarł, namaszczony 
Olejami św., mój kochany mąż, ukochany 
tatuś, teść, szwagier i dziadziuś

HENRYK KOLASIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godz. 13.85 

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążeni 

żona, córka, zięć i rodzina

Murowana Goślina, 
Poznań, ul. Łąkowa 4a m. 18. 4288g

J- Dnia 14 lutego 1975 T. zmarł nagle, przeżyw- 
I szy lat 43, najdroższy mąż i tatuś, śp.

EUGENIUSZ PEŁCZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godz. 11.35 

na cmentarzu junikowskim. \
W smutku pogrążona 

żona z córkami i rodziną 
4418g

Dnia 12 lutego 1975 r. zginął śmiercią tragicz­
ną, w wieku lat 25

kol. MARIAN DAŁKOWSKI 
pracownik Przedsiębiorstwa 

Budownictwa Rolniczego w Przeźmierowie.
Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­

czucia składają
Dyrekcja — Rada Zakładowa 

oraz współpracownicy
151-K3

Wszelką przedwstępną do 
kumentację do akt nota­
rialnych, załatwiam bez­
płatnie, za wyjątkiem mi 
nimalnej prowizji wg ugo 
dy. Władysław Adamski, 
Poznań, Matejki 33a. Biu 
ro czynne od godz. 9—17. 

3829g

Uszczelnianie okien taś­
mą aluminiową wykonuje 
szybko z gwarancją, rów­
nież województwie dla 
osób prywatnych, przed­
siębiorstw państwowych 
Jerzy Staniewski — 61-819 
Poznań, Chudoby 14. 4426g
Przewozy specjalność
przeprowadzki wykonuje­
my. Tel. 436-31. 1312g

Zguby © Różne

Poszukuję garażu z pla­
cem (raz w miesiącu), ko­
rzystne wynagrodzenie. 
Lublin, Junoszy 5, Próch-
niak. 2290g

Samotna 
kaniem 
nałogów

lat 47 z miesz- 
pozna pana bez 

kawalera lub
wdowca bezdzietnego. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 2883g.

500 złotych nagrody za 
przyprowadzenie zaginio­
nego 20 grudnia boksera 
maści żółtej, uszy zwisają 
ce, pierś i końce przed­
nich łap białe, oczy piw­
ne. Czerwonej Armii 23

© Matrymonialne

m. 18. 4174g
Znaleziono zegarek dam­
ski. Wiadomość: telefon 
67-37-30. 4610g
1 bm. zaginął czarny szcze 
niak z białą plamką na 
karku, okolica Promieni­
stej. Pies jest szczepiony. 
Odprowadzić za wynagro 
dzeniem. Sałata, Choci­
szewskiego 56 m. 1. 3995g

Dla przyjaciela, wykształ­
conego, wysokiego — po­
znam panią do lat 42, z 
mieszkaniem w Poznaniu. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2580g.

Wdowa, materialnie nie­
zależna, bez mieszkania, 
lat 57 — pozna pana kul­
turalnego do lat 68. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 2645g.

Terminowe malowanie 
mieszkań poleca koncesjo 
nowany zakład. Telefon 
67-46-28. 4095g

Samotna lat 32, z dziec­
kiem, mieszkaniem — po 
zna pana do lat 38. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 2610g.

+ Dnia 14 lutego 1975 r. zmarła nagle nasza 
ukochana mama, teściowa i babcia, przeżyw­

szy lat 85, śp.

MARIA NOWICKA
z Barczaków

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 lutego br. o go­
dzinie 18.30 z domu żałoby w Białymdworze.

W smutku pogrążona

Białydwór.

W dniu 13 lutego 1975 r„ przeżywszy 64 lata, 
zmarł śp.

ks. prałat 
TEOFIL KUBISZ 

były więzień obozów koncentracyjnych 
w Gusen i Dachau w latach 1939—1945.

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o godz. 10 
w Zussdorf - RFN. Msza sw. tego samego dnia 
o godz. 10 w kościele klasztornym w Wągrowcu.

Rodzina
4462g

Dnia 10 lutego 1975 roku zmarł

HENRYK GROCHOLEWSKI 
były długoletni i zasłużony pracownik naszego 
przedsiębiorstwa.

Pogrzeb odbył się dnia 13 lutego 1975 roku na 
cmentarzu w Krzyżownikach.

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie
Zmarłego składają:

Dyrekcja — Rada Zakładowa — pracownicy 
Wielkopolskiego Przedsiębiorstwa

Handlu Spożywczego
Oddział Obrotu Mięsem w Poznaniu

141-K3

W dniu 10 lutego br. zmarł nasz były pra­
cownik

JÓZEF WIECZOREK
Rodzinie Zmarłego

WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA 
składa

Dyrekcja i Rada Zakładowa
Zarządu

Międzynarodowych Targów Poznańskich 
k 148-K2

Dnia 12 lutego 1975 r. zmarła

ZOFIA PUDYS
długoletni pracownik naszych Zakładów, wyróż­
niona Złotą Odznaką Zasłużonego dla Budow­
nictwa i Przemysłu Materiałów Budowlanych.

W Zmarłej straciliśmy sumiennego i oddanego 
pracownika oraz serdeczną koleżankę.

Rodzinie Zmarłej wyrazy głębok’ego współ­
czucia składają
Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP i pracownicy 

Poznańskich Zakładów Wyrobów Korkowych 
1325-KI

Panna ze średnim wy­
kształceniem, kulturalna, 
domatorka z mieszkaniem 
pozna kawalera bez nało­
gów z dobrym charakte­
rem, wyznania rzymsko 
katolickiego do lat 36. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Pra^a” Grunwaldzka 19 
dla 2914g.

Rozwiedziony nie z włas-
•nej winy 
mieszkanie

lat 41, własne

pozna panią 
charakterem.

samochód 
z dobrym 
Cel matry-

monialny. Oferty ..Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
3161g.

Przetarg
Powiatowe Przedsiębiorstwo Gospodarki Ko­
munalnej i Mieszkaniowej w Środzie Wlkp. —
O g ł a s z a

PRZETARG na wykonanie różnych robót 
remontowo-budowlanych w budynku mie­
szkalnym, położonym w Kostrzynie Wlkp.,
ul. Wrzesińska nr 5 na ogólną kwotę
1.772.000,— zł, z materiałów dostarczonych 
przez wykonawcę.

Oferty należy składać w zapieczętowanych 
kopertach, w terminie 10 dni po ukazaniu się 
ogłoszenia — pod wyżej podanym adresem.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Bliższych informacji udziela Wydział Gospo­
darki Mieszkaniowej w Środzie Wlkp., przy 
ul. Czerwonej Armii 25, gdzie również udo- 
stępiona jest do wglądu dokumentacja pro­
jektowa.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi następne­
go dnia po upływie terminu składania ofert 
w siedzibie przedsiębiorstwa, które zastrzega 
sobie prawo dowolnego wyboru oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

247-K2

+ W dniu 14 lutego 1975 r. zmarła nagle nasza 
ukochana matka, teściowa i babcia, śp.

CECYLIA HOPPEL
z domu Banach

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o godz. 10.30 
na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążone 
dzieci i wnuki

Ul. Logi 19 m. 7. 4438g

+ Dnia 14 lutego 1975 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., nasz drogi ojciec, teść, 

dziadek, brat i szwagier, przeżywszy lat 75, śp.

FRANCISZEK MICHALAK 
powstaniec wielkopolski, pilot b. 3 pułku lotni­

czego, odznaczony Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o godz. 14.15 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Kniewskiego 27 m. 5.

Dnia 13 lutego 1975 roku zmarł

WACŁAW STACHOWIAK
były długoletni pracownik.

Kil «

4453g
5EKBW.SS

Rodzinie Zmarłego składamy

WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA.

Rada Zakładowa, Dyrekcja oraz pracownicy 
Spółdzielczego Przedsiębiorstwa Wykonawstwa 

Budowlanego i Drogowego w Poznaniu
159-K3

F

W dniu 3 lutego 1975 roku zmarł rencista 
Poznańskich Zakładów Nawozów Fosforowych 
w Luboniu

CZESŁAW ODROBNY
Rodzinie Zmarłego

WYRAZY WSPÓŁCZUCIA SKŁADAJĄ:
Samorząd Robotniczy i Dyrekcja 

Poznańskich Zakładów Nawozów Fosforowych

Dnia 15 lutego 1975 roku zmarł

CZESŁAW SZPARAG
pielęgniarz

129-K3
CaaHBRUE

ceniony i ofiarny, długoletni pracownik służby 
zdrowia.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

pracownicy — Rada Zakładowa — Dyrekcja
Poznańskiego Ośrodka

Kardio-Pulmonologicznego w Kowanówku
k. Obornik Wlkp.

L



Po raz pierwszy turniej poznań
ski rozegrany zostanie

Turniej o „Złoty Pas Aleksandra Polusa

Po raz pierwszy
w obsadzie międzynarodowej

Już po r*« czwarty pięściarze którzy nie przekroczyli 20 roku 
życia zmierzą się w P&znaruHi w walip o „Złoty Pas Aleksan­
dra Polusa” — poznaniaka, pierwszego w dziejach polskiego boksu 
mistrza Europy. Dwukrotnie „Złoty Pas” zdobył pięściarz wagi 
piórkowej — Kazimierz Przybylski z Zagłębia Konin.

W. Stecyk zasłużonym mistrzem sportu

Zapaśnicy USA pokonani w „Arenie"
Dokończenie ze str. 1

wnie, ale zbytni 
tym przypadku

Amerykanie, 
cznie turniejem 
dzieckim i nie

optymizm jest 
nieuzasadniony.

zmęczeni wido- 
w Związku Ra- 

posiadając zawód

Wyróżnienia 
dla gostyńskich 
działaczy LZS

Swoje dotychczasowe osiągnię­
cia prawie 3-tysięczna gostyńska 
organizacja Zrzeszenia Ludowych 
Zespołów Sportowych zawdzięcza 
ofiarnej pracy licznego grona 
często bezimiennych działaczy i 
aktywistów.

Na ostatnim zjeździe powia-to-
wym część z nich odznaczona zo-
stała 
nymi, 
LZS.

odznaczeniami organizacyj- 
honorowymi odznakami

Ponadto za najlepsze osiągnięcia 
w pracy sportowo-turystycznej w 
ramach współzawodnictwa gmin,
sportowe znaki jakości Omega 
trzymały Rady Gminne LZS:

o- 
z

Pępowa — złoty, Borku Wlkp. — 
srebrny i Ponieca — brązowy.

Brązowe Omegi otrzymały rów­
nież koła LZS: Drzęczewo, Gogo­
lę wo, Grodzisko, Karolew, Kuno-

Ludmfnowo Ziółk-owo, a
koła w Borku. Pępowie 1 Poniecu 
proporce RP LZS. (mb)

„Toto-Lotek14
I losowanie

7, 10, 13, 14, 38, 43 ded. 28
II losowanie

5, 10, 19, 37, 40, 48 dod.
-Banderola 100457

23

obsa-
dzie międzynarodowej. Oprócz 56 
zawodników naszego kraju, wy­
stąpią reprezentanci Związku Ra 
dzieckiego, Bułgarii, Hiszpanii, 
Rumunii 1 Węgier.

Pierwszego dnia turnieju, w 
czwartek, 20 bm. oraz w piątek, 
rozegrane zostaną ćwierćfinały o 
godz. 17. W sobotę i niedzielę tur 
niej rozpocznie się o godz. 11 w 
„Arenie”. W czwartek, delegacje 
poszczególnych ekip zostaną przy 
jęte przez prezydenta miasta, po

goszcz, mistrza Polski z ubiegłe­
go roku, Mirka z Pro&ny Kalisz,
w lekkiej Dtapa z BKS 
wiec, mistrza Polski, \
półśre dniej Durała z

Bdesła- 
lakko- 
Tych,

Marka z Sokoła, w średniej — 
Mendrocha z BBTS-u, Maciejaka 
z Prosny, w ciężkiej Ostaszewskie 
go. (ask)

ników rezerwowych nie zaprezen 
towali się poznańskiej publicznoś 
ci najlepiej, chociażby ze względu 
na fakt, iż trzech z nich, wyeli­
minowanych przez kontuzję, od­
dało punkty bez walki. Zobaczy­
liśmy jednak zapasy na wysokim 
poziomie, a trener polskiej kadry 
narodowej mógł poczynić sporo

wartościowych obserwacji, które 
mogą okazać się bardzo korzystne 
przed poważnymi występami mię 
dzynarodowymi, szczególnie dla 
zawodników wywodzących się z 
poznańskich klubów.

Przewidziano ich do poznańskie 
go meczu 6, na macie zaś zoba­
czyliśmy jedynie Stecyka, Filipo­
wicza, Kromolickiego i Naumowi-

walki, Zanim jednak zawodnicy 
przyzwyczają się do nowegp spo­
sobu prowadzenia pojedynków 
upłynie nieco czasu. Będą się 
więc powtarzały upomnienia i 
przyznawanie „karnych” punktów, 
jak to mieliśmy okazję widzieć 
podczas sobotniego spotkania.

(ask)

południu złożą wieńce na grobie
Aleksandra Polusa na Junikowie.
Tego samego dnia, o godz.
w kinie ,,Olimpia” odbędzie 
akademia z okazji 50-lecia

17.30 
się 

pięś-
ciarstwa w Wielkopolsee. Za na­
szym pośrednictwem organizato­
rzy zapraszają byłych bokserów, 
trenerów i działaczy, na koleźeń 
skie spotkanie jubileuszowe.

Poznańskie zawody zapowiadają 
się nad wyraz interesująco. W 
ekipach zagranicznych zobaczymy 
zawodników, którzy są nadziejami 
poszczególnych państw na Igrzy­
ska Olimpijskie w Montrealu. Naj
silniejszymi przeciwnikami na-

szych bokserów zdają się być Ros 
janle, Bułgarzy, Węgrzy i Rumu-

Wśród startujących • nie zabrak­
ną zwycięzców poprzedniego ro­
ku — uczestnika Mistrzostw Swia
ta w Hawanie Srednickiego z

Koziołki

GKS Tychy w walce papierowej, 
Kucińskiego z Prosny Kalisz w 
półśredniej, Pasiewicza z Gwar­
dii Łódź w lekkośredniej i Osta­
szewskiego z wybrzeża Gdańsk w 
ciężkiej.

W poszczególnych kategoriach 
zobaczymy m. in. zawodników, o 
których głośno w pięściarskim

12, 16,
losowanie
26, 30, 41 (32)

świecie: w papierowej Motałę

10, 14,
losowanie

29, 31, 38 (9)
Banderola 868820

z Olimpii, Kalla z Gwardii Wroc 
ław, Supła z GKS, w muszej — 
Pileckiego z Widzewa Łódź, Kru­
pińskiego z Avii, Potrzebowskiego 
Z Polonii Warszawa, w koguciej 
— Maczugę z Tych, w piórkowej 
— Niemczewskiego z Astorii Byd

21

cza. 
byli

W

Z Leszczyńskiego

Szachy na wsi
coraz bardziej popularne

Coraz większym zainteresowaniem na wsi leszczyńsk i i cieszą 
się rozgrywki szachowe (indywidualne i drużynowe) o .Złotą wie­
żę”.

W eliminacjach wszystkich 
szczebli, począwszy od szczebla 
środowiskowego, poprzez elimina­
cje gminne do powiatowych, rok 
rocznie przybywa coraz więcej 
uczestników. Skromnym życze­
niem działaczy Powiatowego 
Zrzeszenia LZS w Lesznie jest, 
by w rozgrywkach tych startowa 
ło jaszcze więcej kobiet.

Do przodujących sekcji szacho­
wych w powiecie leszczyńskim za 
liczyć należy sekcję LZS przy 
PZGS-ie w Lesznie, w Pawłowi­
cach, Krzemieniewie, Lipnie i 
Włoszakowicach.

Z osiągnięciami w upowszechnia 
niu szachów idą w parze wyniki

sportowe. Godne uwagi rezultaty 
notuje LZS przy PZGS w rozgryw 
kach o „Złotą wieżę”. W 1974 r. 
zespół PZGS w składzie: Krysty­
na Tworzydło, Kazimierz Kra­
wiec, Bogdan Noszczyński, Stani­
sław Olejniczak i Waldemar Mar­
cel zajął pierwsze miejsce w wo 
jewództwię w klasyfikacji druży 
nowej, w walce o „Złotą wieżę’’.
Palmę pierwszeństwa katego-

llaczego
Piłka ihm jest chora ?

A sędzia? Upomniał za-śwdęta Bożego Narodzenia. Za 
wodników, że jeśli da-

lej nie będą grali na serio, 
■wówczas odgwiżdże spotkanie. 
Chłopcy trochę się tego prze­
straszyli i udawali, że zaczęli 
naprawdę grać. No a potem, za 
to, że strzelali obok słupka, nie 
można było żadnego usunąć z
boiska. Korespondent „Nep-
sportu” nikogo w tym meczu 
nie sklasyfikował mówiąc, że 
takie spotkanie nie sposób oce 
nić jakakolwiek miarką. Sę­
dzia o wszystkim napisał w 
protokole. A w Węgierskim 
ZPN wciąż jeszcze dyskutowa 
no, która drużyna się podło­
żyła — MTK czy Egyetertes?

Była „siuchta”! Odjęto im za 
tern po trzy punkty. Jeśli nie 
udowodniono im oszustwa, to 
jakim prawem można odebrać 
chociaż jeden punkt? Odjęto 
te trzy punkty następnego ty 
godnia, kiedy wiadome już 
było, że nawet w tej sytuacji 
pozostanie w lidze zaró-wno 
MTK jak i Egyetertes, ponie­
waż dwie drużyny również 
przed ostatnią kolejką zagro­
żone spadkiem — Szombathely 
i Eger przegrały decydujące 
mecze.

Mam znajomego, który 
wśród piłkarzy ligowych po­
siada wielu przyjaciół. Obie­
cał, że przestawi mnie jakie­
muś znajomemu zawodnikowi. 
Gra w Budapeszcie, ale na 
Boże Narodzenie wyjeżdża na 
prowincję. Jeśli dam słowo, że 
nikit, sam Bóg się o tym nie 
dowie, będą mógł się z nim 
spotkać i wszystkiego dowie­
dzieć.

Teraz muszę wprowadzić w 
błąd Czytelnika, że w świą­
tecznym tygodniu udałem się 
do wsi, leżącej za „siedmioma 
górami” lub, że szedłem drogą 
„za siedmioma lasami”. Tam 
u rodziców piłkarz spędzał

wodnik dotrzymał obietnicy, 
przyjął w gościnę i opowiadał.

„Moim zdaniem wszyscy ro 
bią „bundę”. Jeśli nie robimy 
tego my, to robią nasi kierow­
nicy. Kiedy oni chowają do 
kieszeni wielką forsę, czy my 
mamy być aż takimi durnia- 
mii? Za frajer wypluwać z sie 
bie płuca na boisku? W środę 
zwykliśmy obgadywać mecze. 
Ktoś przychodzi z wiadomoś­
cią, że potrzebne są dwa pun­
kty. Co można odpowiedzieć? 
Człowiek zastanawia się w ja 
kim stopniu jest to możliwe? 
Od tego zależy — jak leży. Je 
ŚU nie można, bo i tak by­
wało, honorowo gościowi po­
wiemy: Jeśli da się zrobić, to 
facet znów przychodzi za parę 
dni. Zawsze jest jakiś wspólny 
znajomy, któremu można zau­
fać. W drużynie człek każdego 
nie pyta, tylko tego, kogo do­
brze zna. Zresztą nie warto 
wszystkich wtajemniczać, po
pierwsze dlatego, 
ją trzymać pary 
wtóre dlatego, że 
ludzi wie, wtedy

że nie umie- 
w gębie, po 
jeśli za dużo 
bardzo roz­

wadnia się forsa. Maksimum 
, pięć osób wie o co chodzi.
Bramkarz, jeden — drugi o- 
brońca i jeszcze taki z ataku, 
który zwykł strzelać bramki. 
Oczywiście bywa, że sprawa 
nie wychodził W Szombsthely 
umówiliśmy remis. Sprawa wy 
dała mi się podelj rżana, bo tam 
ci od samego początku grali 
jak w transie. Po prostu 
chcieli nas zupełnie zmiażdżyć 
— gryźli, kbpełń. Mówię im: 
chłopaki, o co chodzi, przecież 
nie o tym była mowa. A ci 
śmfeja mj się w twarz. Zanim 
zabraliśmv się do roboty, było
1 73. nóżno. daremnie gra-
rśmy jak szatany, przegrali­
śmy.

ras
STRONA

(d. c. n) 
(Fragmenty powieści 'A.

Vegha „Dlaczego węgierska 
piłka nożna jest chora?” w 
opracowaniu W. Wieromieja)

Łuczywo i Kosmowski zdo- 
punkty walkowerem.

najlżejszej kategorii mistrz

Zwycięstwo piłkarzy
Grunwaldu w Jarocinie
Przebywający na obozie szkole-

nio-wo-kondycyjnym Jarocinie
piłkarze poznańskiego Grunwaldu 
pokonali miejscową Victorię 3:1. 
Bramki zdobyli: dla Grunwaldu 
Sobczak 2 1 Szopowski jedną, dla 
gospodarzy Witczak. Najlepszym 
zawodnikiem na boisku uznano 
bramkarza Victorii _  Wojciechów 
skiego. (ask)

rii kobiet wywalczyła w tej im­
prezie również Krystyna Two- 
rzydlo. Szachiści PZGS reprezen­
towali nasze województwo na 
szczeblu centralnym, nie odnosząc 
jednak większego sukcesu.

Obok osiągnięć w tej dyscypli­
nie sportu, były także sukcesy or 
ganizacyjne. Mamy tu na myśli 
przyznanie Powiatowemu Zrzesze 
niu LZS w Lesznie przez dwa lata 
z rzędu organizacji drużynowych 
i indywidualnych eliminacji wo­
jewódzkich o „Złotą wie?ę’’ oraz 
w minionym roku centralnej inau 
guracji rozgrywek w tej dyscy­
plinie sportowej. Imprezę tę dzia­
łacze leszczyńscy zorganizowali 
we Włoszakowicach, przy współ-
udziale pomocy redakcji
„Dziennika Ludowego”, WZ LZS 
i PZGS-u w Lesznie. (R)

Brązowy medal 
polskich biathlonistów

Dokończenie ze str. 1
Był to najlepszy występ Pola-

ków tegorocznych mistrzo-
stwach. Nasi reprezentanci nie 
tylko dobrze pobiegli, ale uzyska­
li najlepsze rezultaty na strzelni­
cy. Polski zespół miał tylko dwie 
karne minuty, natomiast Finowie 
i Norwegowie — po trzy min. Ze­
spół radziecki — osiem, a rywali­
zujący z naszą sztafetą zawodnicy 
NRD — aż dziewięć.

Polacy od początku biegu znaj­
dowali się w czołowej stawce i 
skutecznie odpierali ataki zespołu 
NRD. Na półmetku na czele znaj­
dował się zespół CSRS przed 
ZSRR, Japonią i Polską. W koń­
cówce jednak Czechosłowacy i Ja 
pończycy spadli na dalsze miejsca. 
Na ostatniej zmianie doszło do po 
jedynku dwóch mistrzów świata 
z Anterselva — Fina Heikki Ikoli, 
który wygrał bieg na 20 km orrz 
Nikołaja Krugłowa (ZSRR) — zło 
tego medalisty na 10 km. Zawod­
nik radziecki w decydującej roz­
grywce miał dwa niecelne strzały. 
Wykorzystał to Ikola, który w bar 
dzo dobrym stylu wywalcz7|' dla 
swego zespołu 26 sek. przewagę.

PAP

Porażka i zwycięstwo
siatkarzy Calisii

Podziałem punktów zakończyły 
się rozegrane w Kaliszu spotkania 
między rezerwami AZS-u Olsztyn 
i miejscową Calisią. W pierwszym 
meczu tryumfowali goście, wygry 
wając 3:1 (15:10, 15:13, 5:15, 15:5), a
w niedzielę w tym samym 
ku zwyciężyli kaliszanie 
16:14, 9:15, 15:4).

Akademicy w sobotnim 
imponowali dobrą grą w

stosun 
(15:9,

meczu 
polu i

urozmaiconym atakiem. Przeciwni 
cy natomiast dysponowali bardzo 
słabym blokiem, który nie stano­
wił przeszkody dla ataków AZS-u.

Sytuacja całkowicie zmieniła się 
w pojedynku rewanżowym; dużo 
gorzej prezentował się zespół z 
Olsztyna, którego zawodnicy po­
pełniali sporo błędów przy zagryw 
ce i rozgrywaniu piłki. Zwycię­
stwo Calisii nad teoretycznie sil­
niejszym rywalem było w pełni za 
służone, podobnie jak wygrana 
akademików w sobotę.

W drużynie gospodarzy na wy­
różnienie zasłużył Piotr Ostrowski, 
a w AZS-ie II Olsztyn K. Majew­
ski. (wił)

Aktualności 
z Trzcianki..

Zaciętą rywalizację o tytuł 
gorocznego mistrza Trzcianki 
szachach stoczyło 24 amatorów

te-

tej
„królewskiej gry’’. Jego losy wa­
żyły się do ostatnich partii i osta 
tecznie przypadł on Janowi Jawor 
skiemu. Na II pozycii uplasował 
się Ferdynand Dziedzic, zaś na III 
— Alojzy Wicher.

Najlepsi ping-pongiścl powiatu 
trzcianeckiego zmierzyli się w tur 
nieju zorganizowanym przez LZS 
Noteć Ługi Ujskie. Gospodarze, 
których pierwsza drużyna wystę­
puje w klasie wydzielonej, nie da­
li żadnych szans rywalom, wygry 
wając we wszystkich kategoriach. 
A oto zwycięzcy: seniorzy _ Ed­
wina Rogala i Zenon Kamiński, ju 
niorzy — Mariola Zamiatała i Hen
ryk Rogala. młodzicy Renata
Krukowska i Piotr Międzybrodzki, 
dzieci — Teresa Kaczor i Krzysz­
tof Mąka.

W kołach LZS w Trzcianeckiem 
działa 87 sekcji turystycznych, w 
tym najwięcej motorowych i ko­
larskich. Urządziły one w ub. ro­
ku 411 różnych imprez, w których 
uczestniczyło 14 288 zawodniczek i 
zawodników. Najlepszymi wynika 
mi legitymują się obecnie sekcje 
motorowe Noteci Ługi Ujskie i Tę 
czy Trzcianka, (bop)

i Szamotuł

Polski Jan Żałobny z Górnika 
Zabrze już w II rundzie położył 
na łopatki siódmego na Mistrzo­
stwach Świata Miguela Samila. W 
wadze do 52 kg zawodnik poznań 
skiegó Grunwaldu Władysław Ste 
cyk wyróżniony przed spotkaniem 
Odznaką Zasłużonego Mistrza 
Sportu — stoczył najpiękniejszy 
pojedynek meczu z Jimem Bree- 
cem, trzecim zapaśnikiem USA w 
tej wadze. Od pierwszych sekund 
walki Stecyk atakujący agresy­
wnie wyrobił sobie dużą przewa­
gę punktową, prezentując wyso­
kie umiejętności. techniczne oraz 
bogaty repertuar chwytów i rzu­
tów, panując niepodzielnie na ma 
cie. W piątej minucie walki, pro­
wadząc na punkty 15:3, położył 
Breecea na łopatki.

W wadze do 57 kg — Władysław 
Zabłocki otrzymał punkty bez wal 
ki, do 62 kg Marian Filipowicz z 
Grunwaldu przegrał 1:9 z dwu­
krotnym mistrzem Stanów Zjedno 
czonych Jimem Humpreyem. W 
następnej wadze Tadeusz Łuczy­
wo otrzymał punkty w. o., w wa­
dze do 74 kg Adam Kromol*-cki, 
również z Grunwaldu, po bez­
barwnym i nieciekawym pojedyn 
ku został w 8 min. położony na 
łopatki przez Warte Shallesa. 
Shalles zaprezentował się w „Are­
nie” bardzo korzystnie, wychodząc 
często z bardzo groźnych sytuacji, 
skutecznie kontratakując.

Henryk Mazur przy remisie 8:8 
został uznany za zawodnika akty 
wniejszego na macie i jemu przy­
znano zwycięstwo nad Billem 
Braggiem. W wadze do 90 kg Jan 
Górski w II rundzie położył na 
łopatki Larry Amundsena, zaś Bo 
gusław Naumowicz dowiódł, iż 
jest bardzo silnym punktem w re

Podwójna przegrana 
Energetyka

Piłkarze ręczni Energetyka goś­
cili lidera II ligi Wisłę Płock. Dla 
obu zespołów mecze te miały du­
że znaczenie. Drużynie z Mazow­
sza zwycięstwa pozwalały utrzy­
mać dużą przewagę punktową nad 
konkurentami, a poznaniakom, 
których pozycja w tabeli nie jest 
najlepsza, każdy punkt jest bardzo 
potrzebny. Spotkania zakończyły 
się zwycięstwami Wisły 22:19 (13:11) 
i 22:21 (12:8). W meczu sobotnim, 
stojącym na wyższym poziomie, 
sukces Wisły nie podlegał dysku­
sji. Piłkarzom Energetyka dopiero 
w końcówce udało się zmniejszyć 
przewagę, która momentami osią 
gała rozmiary 6 bramek.

W pojedynku rewanżowym goś 
cie przeważali przez cały mecz. 
Na 5 minut przed zakończeniem 
spotkania, kiedy sędziowie usunę­
li z boiska 2 zawodników Wisły, 
poznaniacy doprowadzili do stanu 
21:21 i pcsiadali szansę na zdoby­
cie punktów. Nie wytrzymali jed­
nak nerwówo, i niecelny rzut Fo- 
rys’aka przesądził sprawę na ko­
rzyść przeciwników. W sumie w 
obu meczach zwycięstwa Wisłv 
bvły zasłużone. Najwięcej bramek 
dla twoich zespołów zdobrli: dla 
Kpo-zpfirka Forysiak 5 i 12. a dla 
Wisły Starzyński 8 i 6. (wił)

prezentacji Polski, 
soko na punkty 15:3 
Piotr Kosmowski z 
dze powyżej 100 kg 
kty bez walki.

pokonując wy 
Barry Walsha. 
Lecha, w wa- 
otrzymał pun-

Mecz w „Arenie” był pierwszym 
spotkaniem jakie oglądaliśmy po 
wprowadzeniu do przepisów poprą 
wek preferujących bardziej ofen­
sywny styl walki. Zdaje się po­
twierdzać opinia, iż rzeczywiście

Polska piąta w punktacji 
„Sowietskicoo Sportu"
Interesuiące zestawienie zamie­

ścił ostatni numer gazety „Sowiet 
skij Snort”. Dziennikarze podsu­
mowali rezultaty wszystkich zawo 
dów z Mistrzostw Świata, które od 
bywały się w 1974 r. Polscy spor­
towcy zgromadzili 161.5 pkt. i wy­
walczyli zaszczytne piąte miejsce. 
Nailepsi okazali się reprezentanci 
ZSRR, a aż siedem miejsc w pierw 
szej dziesiątce przynadło zawodnij 
kom krajów socjalistycznych.

Oto kolejność reprezentacji:

nowe 
sienie 
dów 
liśmy 
akcji,

wymogi wpłyną na podnie- 
widowiskowości zawo- 

zapaśniczych. Obserwowa- 
wiele więcej niż dotychczas 
nie było ucieczek poza ma- Punktowano „olimpijskim” syste 

mem — pierwszą szóstkę. (PAP)

1. ZSRR 740 pkt.
2. NRD 416,5
3. RFN 222 >9
4. Rumunia 165.5 W
5. POLSKA 161,5
6. Weęry 148
7. USA 146 *4
8. Bułgaria 135 99
9. Japonia 123,5 ^9

10. CSRS 114

tę bądź celowego przedłużania

Wytnij i zachowaj

Ciekawy kalendarz 
imprez żużlowych

Choć miniony rok trudno nazwać udanym dla polskiego żużla, 
zainteresowanie tym sportem nadal jest wielkie. Sympatykom „czar 
nego sportu” przyda się więc zestawienie najważniejszych imprez 
żużlowych w tegorocznym sezonie. Wiele z nich będą mieli okazję 
obserwować osobiście, inne skupią zainteresowanie kibiców nie tyl­
ko w Polsce.

Do zorganizowanych przez Wy­
dział Kultury Fizycznej i Tury­
styki Urzędu Powiatowego w Sza­
motułach oraz PZ LZS, zmagań o 
tytuły tegorocznych mistrzów po­
wiatu celuloidowej piłeczki, sta­
nęło 12 zawodniczek i 45 zawodni­
ków. Zdecydowany prym wiedli 
ping-pongiści szamotulskiej Spar- 
ty, którzy zdobyli czołowe loka­
ty zarówno wśród seniorek, jak i 
seniorów. Wśród tych pierwszych 
wygrała Elżbieta Galas przed Do-. 
rotą Kaszkowiak (obie ze Sparty) 
i Urszulą Skrzypczak z LZS War- 
tosław. Mistrzem zaś seniorów zo­
stał Bogusław Neter przed Pio­
trem Grygierem i Markiem Pro­
chem — wszyscy ze Sparty.

Finał powiatowy IV Wielkopol­
skich Igrzysk Młodzieży siatkarzy 
szkół średnich miał emocjonujący 
przebieg. Po wyrównanej walce, 
I miejsce i puchar WKFiT UP zdo 
byli szamotulscy licealiści. Wice­
mistrzostwo przypadło zespołowi 
Technikum Ochrony Roślin w Sza 
motułach, a III miejsce LO Pnie-

Udany przebieg mają sportowe 
ferie młodzieży szkolnej „Zima- 
75’,’. Choć brakuje śniegu i lodu, 
dla uczniów tak szkół podstawo­
wych, jak i średnich zorganizowa­
no sporo interesujących imprez. 
Z największym zainteresowaniem 
spotkały się rozgrywki w tenisie 
stołowym oraz piłce koszykowej i 
siatkowej, a także zajęcia spraw­
nościowe w terenie, (bop)

Czołówka polskich żużlowców 
do końca marca przebywać bę­
dzie na meczach testowych w Au­
stralii. Na 30 marca przewidziano 
udział naszych żużlowców w mię 
dzynarodowych zawodach w Poc- 
king (RFN). Eliminacje do indywl 
dualnych Mistrzostw Świata odbę 
dą się 1 — 17 maja w Ostrawie, 18
maja Debrecenie (Węgry),
Krumbach (RFN) i Kresku (Jugo­
sławia); 29. 5 —-II eliminacja w 
Olching (RFN) oraz 31. 5 w Pradze; 
22 czerwca rozegrany zostanie w 
Leningradzie finał kontynentalny 
IMS; 24 sierpnia we Wrocławiu 
finał europejski IMS; 6 września 
na torze Wembley w Londynie fi 
nał IMS.

Półfinał Drużynowych Mis- ■

nia) 7 sierpnia; 8 — w Gdańsku 
(Wybrzeże) 11 września.

Gospodarzami turnieju o „Srebr 
ny Kask” będą: 10. iv — Gwardia 
Łódź; 15. V — Start Gniezno, 22. 
V — Stal Toruń, 5. VI — Falubaz 
Zielona Góra, 19. VI — Unia Le­
szno, 17. VII — Śląsk Świętochło­
wice, 7. VIII — Stal Rzeszów, 4. IX 
— Unia Tarnów. Finały odbędą 
się: Młodzieżowych IMP 28 wrze­
śnia w Zielonej Górze; o mistrza 
stwo Polski Par I ligi w Lesznie; 
II ligi w Toruniu, 7 18 czerwca
rozegrane będą mecze testowe
Polska — Anglia w Rybniku, Byd 
goszczy, Wrocławiu i Gorzowie; 12 
VI towarzyski mecz międzynaro­
dowy w Częstochowie.

trzostw Świata odbędzie się 13 lip 
cą w Siany (Czechosłowacja) zaś 
finał DMS 21 września w Norden 
(RFN).

Dla zawodów, które wyłonią 
mistrzów Polski zarezerwowano 
następujące terminy: ćwierćfinały 
11 maja na torach: Kolejarza Opo 
le, Wybrzeża Gdańsk, Motoru Lu­
blin i Unii Tarnów; 7 września pół 
fianły IMP na torach Stali Go-

Leszczyńska Unia podejmować 
będzie: 20. IV — Spartę Wrocław 
(14. IX); 1. v — Polonię Bydgoszcz 
(17. VIII), 6. VII — Kolejarz Opole 
(27. VII); 20. VII — Wybrzeże 
Gdańsk (22. VIII); 3. VIII — Włók 
niarza Częstochowa (24. V); 10 VIII 
— Stal Gorzów (4. V); 31. VIII

rzów rybnickiego ROW-u, 28
września finał IMP w Częstocho­
wie.

Turnieje o „Złoty Kask” roze­
grane zostaną: 1 — we Wrocławiu

ROW Rybnik 
sach terminy 
wych.

Żużlowcy

(27. IV) — w nawia 
spotkań wyjazdo-

Ii-ligowego
zmierzą się w Gnieźnie:

(tur Sparty), 3 kwietnia- 2

z Unią Tarnów (14. IX); 1. 
Motorem Lublin (24. VIII); ; 
ze Śląskiem Świętochłowice

Startu
20. IV

Częstochowie (Włókniarz) 10 kwiet
nia; 3 — 
kwietnia: 
25 maja; 
czerwca;
3 lipea; '

- w Rybniku (ROW) 17 
; 4 — w Gorzowie (Stal), 

; 5 — w Lesznie (Unia) 5
6 — w Opolu (Kolejarz)

7 — w Bydgoszczy (Polo-

VIII); 8.
VII);
VII); 
IV);

20.
31.

21

VI ze Stalą Rzeszów 
VII z Gwardią Łódź 
VIII ze Stalą Toruń

(10.
(27.
(6.

(27.
IX z Falubazem Zielona 

. IV). 5 i 12 października
dcgiywki o spadek i wejście do I 
ligi. (ask)GŁOS 17 H 1975


